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Marszałkowie i admirałowie dorabiali się milionów

lidzie sa Klehioty ks. meMemDiirsliiei?
Złodziejstwa w brytyjskiej strefie Niemiec 

Kompromitacja angielskich władz okupacyjnych
BERLIN (API). Brytyjska strefa okupacyjna Niemiec przeżyła 

dużą sensację, na skutek wiadomości o zwolnieniu przez wła­
dze okupacyjne brytyjskiego -szefa wydziału kontroli, Roberta Sim 
sona. Okazuje się, iż wysoki ten urzędnik przejawiał dużą gorli­
wość służbową i zdołał natrafić na ślady olbrzymich nadużyć, w  
które zamieszanych jest szereg wysokich urzędników i wojsko­
wych brytyjskich.

Nadużycia te polegały na prze­
wożeniu do Angłii i sprzedawaniu 
na własny rachunek znacznej ilo­
ści skonfiskowanego przez armię 
brytyjską w  Niemczech złota, 
srebra, dzieł sztuki, które z kolei 
Niemcy zrabowali swego czasu w 
krajach okuDowanych

Jak twierdzą w kołach dobrze 
poinformowanych, w  aferę żarnie 
szany był. m. iń. brytyjski wice-

C a  dU zCeń  i t ia s l e

Sens uijjboróuj trłmslsich
Po gorączkowych, pełnych na­

pięcia dniach przedwyborczych, 
opustoszały ulice Rzymu, znik­
ły gdzieś tłumy, przewalające 
się chodnikami, wiatr pozdzierał 
afisze i pozrywał transparenty. 
Wybory włoskie; na które pa­
trzał z zainteresowanaem cały 
świat, należą już do przeszłości.

Okazałe się, że od wyniku, 
tych wyborów nie zależą bynaj­
mniej losy świata, 'ak to starali 
się udowodnić wszelkimi sposo­
bami korespondenci amerykań­
scy. Zjednoczone *ily chadeków 
de Gasperiego, 400.000 karatfi- 
nierów i dolary °merykańskie 
zyskały nieznaczną większość.

Sens wyborów włoskich nie 
leży jednak w tym zwycięstwie.

Dwa lata temu, w  roku 1946, 
przy znacznie mniejszej frekwen 
cji wyborców partia de Gaspe­
riego uzyskała procentowo tę sa­
mą ilość głosów, co obecnie.

Dwa lata temu partie lewico­
we szły do urny wyborczej od­
dzielnie. Komuniści, socjaliści i 
liberałowie zdobyli wówczas 
wspólnie o przeszło milion gło­
sów mniej, niż obecnie.

Wybory niedzielne we Wło­
szech wykazały ogromny wzrost 
wpływów zjednoczonego Frontu 
Ludowego. 8 milionów wybor­
ców poparło Togliattiego. 8 m i­
lionów Włochów wyraziło rzą­
dowi de Gasperiego votum nie­
ufności. 8 milionów głosów pro­
testu ma swoją wymowę dzisiaj, 
będzie ją miało coraz większą w 
przyszłości.

Jeśli rząd dc Gasperiego chce 
nadal utrzymać się przy władzy, 
musi pójść na ui ępstwa, musi 
uwzględnić w  swoich politycz-1 
nych rachubach potężnego part­
nera — Front Ludowy. Front 
ten zdał całkowicie swój egzamin 
w niedzielę. Pomimo różnych 
„cudów nad urną*', pomimo bag­
netów i prowokacji, pomimo 
przekupstwa i szachowania otu­
manionymi masami analfabetów, 1 
których przecież we Włoszech ; 
jest ponad 30 procent ogółu lud­
ności — Front Ludowy wygrał i 
całkowicie walkę wyborczą dzię- ! 
ki ogromnej dyscyplinie, dzięki 1 
spoistości swoich szeregów.

Wybory niedzielne nie były koń- < 
©om, lecz początkiem wałki. Zwy 
clęstwo w tych zmaganiach na­
łoży do partii młodych i silnych, ( 
zdyscyplinowanych j rosnących 
liczebnie. Partie takie reprezen-, 
łoje Front Ludowy, (leg)

marszałek lotnictwa, oraz kontr­
admirał marynarki, jak również 
szereg wyższych oficerów, służą­
cych w armii okupacyjnej.

Przed niedawnym czasem agen 
cje niemieckie doniosły o skonfi­
skowaniu przez władze brytyjskie 
olbrzymiej wartości klejnotów, 
należących do wielkiej księżnej 
mekle mb u r skrę j . Okazuje się obec 
nie, iż ludzie, którzy dokonali 
konfiskaty, sprzedali znaczną 
część tych klejnotów na własną 
rękę w W. Brytanii. Kilku wyso­
kich urzędników wydziału han­
dlowego trudniło się stale maso­
wym handlem oponami samocho­
dowymi, które. były własnością 

[armii brytyjskiej. .
Gubernator brytyjski w Niem 

czech, gen. Robertson, otrzymał 
w  przedmiocie tych nadużyć 
obszerne sprawozdanie od bry­
tyjskiego wywiadu. Sprawozda 
nie to nie pociągnęło jednak za 
sobą żadnych kroków przeciw­
ko winowajcom, gdyż zajmowa 
li oni zbyt wysokie stanowiska. 
Gen. Robertson obawiał się, iż 
doprowadzić to może do jawnej 
kompromitacji władz okupacyj 
nych.

Simson, który jako szef wydzia 
łu kontroljr wewnętrznej poinfor­

mowany był dokładnie o wszyst­
kich defraudacjach i nadużyciach, 
został zatem zwolniony. Gen. Ro­
bertson wolał wybrać „mniejsze** 
zło, usuwając z pracy zbyt' gorli­
wego urzędnika, niż dopuścić do 
zdemaskowania aferzystów, któ­
rzy działali na najwyższych szczę 
blach brytyjskiej administracji o- 
kupacyjnej.

Wc Wrocławiu odbyła się konfęren cja dziennikarzy urządzona przez 
dyrekcję „Wystawy Ziem Odzyskan ych“ . Komisarz Rządu dla spraw 
Wystawy minister Kościński oprow adził dziennikarzy po terenach W y­

stawy

©  t u m  sarnint m u s i  r o le t lz le ć ?

IMsM, Kesselring
i Guderian
»radzą«
u; sztabie armii USA

BERLIN (PAP ) Jak donosi kore­
spondent dziennika „National Zei- 
tung“  z Brukseli, Amerykanie za­
mierzają utworzyć armię niemiecką 
w  Bizonii.

Zgodnie z wiadomościami otrzy­
manymi z Waszyngtonu, przed trze­
ma miesiącami przy sztabie general­
nym armii amerykańskiej utworzo­
no tajny wydział zatrudniający 27 
oficerów b. niemieckiego sztabu ge­
neralnego. Oficerowie ći opracowu­
ją plany organizacji armii niemiec­
kiej dla Niemiec zachodnich. Opra­
cowano już kosztorys uzbrojenia, 
przygotowano dane o kadrach ofi­
cerskich, prowadzone są prace przy­
gotowawcze do zmilitaryzowania 
przemysłu Niemiec zachodnich itp.

Wśród b. generałów i oficerów nie 
mieckiego sztabu generalnego, za­
proszonych do pracy w  tym wydzia­
le w  charakterze „doradców**,. znaj­
dują się Rundstaedt, Kasselring i Gu 

derian.

pogwałcił ordynację wyborczą
w y w i e r a j ą c  p r e s j ę  n &  l u d n o ś ć

Palmiro Togliatti o wyborach
RZYM. pr*edsiawiciel dziennika „Unita" przeprowadził 

wywiad z TogliaUim na temat ostatnich wyborów do parla­
mentu- Togliatti oświadczył m. in.:

„Zanim przystąpię- do omówienia wyników wyborów wło 
skich, muszę podkreślić warunki w jakich te wybory się 
odbyły. \

O " Ż T e d n i t c / r u T  w* wiilće ("
wolność l niezależność kraju potrafi 
moy obronić pokój przed podżegacza­
mi wojennymi".

Socjaliści i komuniści
pozostaną

we irspólnpm froncie
RZYM (API). Jeden z przywódców 

włoskiej .partii socjalistycznej, Lelio 
<Basso, oświadczył, że jest absurdem 
liczyć na wystąpienie partii socjali­
stycznej z Frontu Demokratyoz.no — 
•Ludowego. Włoska partia socjalisty­
czna pogłębi swą jedność i wzmocni 
ewe szeregi, nie zrywając więzi, łą­
czącej ją z partią komunistyczną.

Oświadczenie Lelio Basso jest po- 
•ważn ym ciosem dla reakoj i , która li 
ożyła się z możliwością oderwania 
partii socjalistyeznej od komunistów 
l rozbicia w ten sposób Frontu De­
mokratyczno — Ludo-wego, za któ­
rym w ostatni oh wyborach opowie­
dział się co trzeci dorosły Wioch.

Henrjj Wallace

Wybory te mc byty wyrazem woR 
narodu włoskiego. Brutalna interwen 
cja zza granicy, posługiwała się 
groźbami zagłodzenia kraju w razie 
zwycięstwa komunistów, straszeniem 
wojną i groźbami użycia bomby ąto 
mowej. Masowa interwencja kleru i 
całej organizacji kościelnej, pogwał 
pila konstytucje i ordynacje wybor­
czą; Rząd wywierał presję na ludność, 
pracodawcy wywierali presję na 
pracobiorców. Środkami, dostarczo­
nymi przez zagranicę stronnictwo 
chrześcijańsko - demokratyczne ku­
powało sobie głosy na wielką skalę.

Partia chześoijańsko - demokraty­
czna i rząd odrzuciły wszelkie zasa­
dy moralności. O tym wszystkim 
trzeba powiedzieć narodowi włoskie 
mu, trzeba powiedzieć oałciri^ św*a 
tu. Lecz mimo wszelkich gróźb, 
Front Demokratyczno — Ludowy 
otrzymał 8 milionów głosów. Z taką 
poważną siłą, reakcja będzie musia­
ła się liczyć.

Frojit Demokratyczno — Dudo wy 
nie chce jednak uciec się do siły, 
aby usunąć za nadużycia pewnych lu 
dzi z obecnego rządu. Bez użycia si 
ły będziemy prowadzić walkę o wol 
ność i poszanowanie ludu.

Przeważająca część obywateli wło­
skich oparła się wszelkim próbom 
zastraszenia ich. stojąc twardo po 
stronie Frontu Dem-okretyczno — Du 
dowego. Tylko chwiejne i niezdecy­
dowane masy uległy presji rządu. 
Wszystkie postępowe i demokratyczne 
partie skupiają się wokół Frontu De 
mokratyczno —- Ludowego*'*

Omawiając obecną sytuację partii 
komunistycznej we Włoszech Toglia- 
iti powiedział, że partia ta odparła 
skierowane przeciwko niej ataki, a 
ci. którzy myśleli, że będą mogli 
zwyciężyć komunistów we Włoszech, 
pomylili się, gdyż po wyborach par­
tia komunistyczna jest silniejsza, ani 
żeli. była dotychczas.

„Włoska klasa robotnicza — powie­
dział Togliatti — trzyma mocno w 
swych dłoniach sztandar wolności .,!«

Harriman „wędrującym ambasadorem"
WASZYNGTON. (PAP ) —  Prezyl- Przypuszcza się, że ministrem 

dent Truman mianował Harrimana handlu USA zostanie b. ambasador 
„wędrującym ambasadorem" przy Stanów Zjednoczonych w  Belgii Ka 
krajach marshallowskicb. Harriman roi Sawyer. Liczy on 81 lat. W lą- 
usląpił W  związku z  tym ze stano- tach 1933 i 1934 był on wiceguber- 
wiska ministra handlu. Nominacja natorem Stanu Ohio ł należy do 
Harrimana nastąpiła r.e życzenie ad partii demokratycznej. Z zawodu 
m.mstratora planu Marshalla, Fau- ] Sawyer jest prawnikiem. 1 
1* Hoffmana.

Steny Zjednoczone zdołały drogą nie 
slyehanego nacisku kupić 4osy dla 
chrześcijańskiej demokracji - we Wło 
szeoh, tylko głupiec może przypusz­
czać, iż wzmocniło to przyjaźń na­
rodu włoskiego do rządu Stanów 
Zjednoczonych". — oświadczył Hen­

ry, Wallace, przemawiając wczoraj 
ćWR-IAtteaitte-'-Ci tyu - -i.': :

Walla će podkreślił dalej, że obecna 
polityka zagraniczna Stenów ' Zjedn. 
nie powstrzyma i tak rozwoju komu­
nizmu. ale w każdym razie ożywi 
ruch , faszystowski za równo w ewn ątrz 
Stenów Zjednoczonych jak i poza 
ich granicami.

Kandydat na prezydenta z ramienia 
•trzeciej partii obciążył następnie 
rząd amerykański odpowiedzialnoś­

cią za sten gospodarki włoskiej, któ­
ra kształtowana jest obecnie w znać z 
nym stopniu przez amerykańskich 
kapitalistów. ....

§ wyborach włoskich
NOWY JORK (API). „Pomimo, że

W niedzielnym n-rze
»ZWIERCIAOŁA«

ukażą się artykuły:
Prof. Ryszarda Skulskiego:

„Wrocław, miasto centusiów**. 
Mgr T. B.:

„Na Sępolnie rośnie dąb". 
Tadeusza Zeleńay‘a:

„Drogi bez dna".
PONADTO OBSZERNY OPIS 
W YSTAW Y ZIEM ODZYSKA­
NYCH ZE ZDJĘCIAMI I  PLA N  

SZAMI

Minister Modzelewski
o kwestii żydowskiej i Palestynie
Rząd RP z sympatią śledzi walkę narodu żydowskiego 

o własne państwo
WARSZAWA (PAP). W dniu 20 

kwietnia 194S r. min. Spraw Zagra-* I 
mcznych, Zygmunt Modzelewski p rźy ' 
j ą ł kilkunastoosobową delegację Ży 
d$w zagranicznych, którzy przybyli 
m  Polski w związku z uroczystym 
obchodem piątej rocznicy powstania 
w getcie warszawskim.

Nu wstępie mrin. podkreśl^ Ac 
nąd R. P. śledzi i  dużą sympatią 

i życzliwością walkę narodu żydow­
skiego o wolność i własne państwo. 
Rząd polski podtrzymuje konsekwont 
nie swoje dotychczasowe stanowisko, 
najęte w ONZ w kwestii palestyń­
skiej.

Sprawę rozwiązania problemu pa­
lestyńskiego komplikuje fakt, że »i- 
ły antydemokratyczne, dbające wy­

łącznie o własne interesy imperiali­
styczne, starają eię uniemożliwić po 
kojowe współżycie Żydów x Arabe- 
mi i tworzą w Palestynie ognisko 
zapalne, które z łatwością przerzucić 
się może na inne części tego obsza­
ru geograficznego. Polska, której po 
lityka zagraniczna oparta jest o u  
sady niepodzielnego pokoju, zwalcza 
ła i zwalcza wszelkie próby dopro­
wadzenia powojennego świata do no 
wego zamętu.

Istnieje niepłonns nadzieja, że na­
ród żydowski przezwycięży wszy­
stkie trudności 1 wówczas nąd pol­
ski poprze stanowisko, li nowopo­
wstałe państwo żydowskie powinno 
wejść na równi i  innymi suwerenny; 
mi państwami do ONZ.



P r o f e l e i m i  s u n n a

Pieriuszjj meldunek 
z frontu walki

W marcu br. zostało wydane 
zarządzenie, na mocy które 

go odłogi i inne grunty orne (do 
tąd nieużytkowane), wchodzące 
w  skład Państwowego Funduszu 
Ziemi i  podlegające bezpośred­
niej administracji władz ziem­
skich, mogą być oddane rolni­
kom na trzy lata (tj do 31. X II. 
1050) do bezpłatnego użytkowa­
nia.

Zarządzenie to, które dotyczy 
również gospodarstw rolnych o- 
puszczonych, podlegających za­
rządom władz ziemskich, przy­
czyni się niewątpliwie do dalszej 
likwidacji odłogów.

Aby jeszcze bardziej zachęcić 
osadników na Ziemiach Zachod­
nich do obsiewania ugorów, prze 
znaczono na ten cel specjalne 
kredyty w  wysokości 300 milio­
nów zł, z czego 70 milionów na 
orkę kredytową.

Pomoc ta objęła 80.000 no­
wych gospodarstw osadniczych, 
dzięki czemu, według pobież­
nych meldunków, obsiano w tym 
roku na Ziemiach Zachodnich
260.000 ha odłogiem leżącej zie­
mi.

Wyjałowiona ziemia wymaga­
ła wydśLiego, zasilenia nawoza­
mi sztucznymi. W  czasie tego­
rocznej wiosennej akcji siewnej* 
rozprowadzono 438.538 ton nawo­
zów. Nabywali je  rolnicy indy­
widualnie. państwo przeznaczy­
ło na ten \ '1 również specjalne 
kredyty.

Ze względu na brak siły pocią­
gowej' uruchomiono pomoc ma­
szynową przez zmontowanie no­
wych 1500 ośrodków maszyno­
wych Samopomocy Chłopskiej, 
przy czym pomoc ta przeznaczo­
na była tylko dla gospodarstw 
mał/ch i średnich. Armia 12.500 
traktorów wyruszyła na pola: 
tąkiej cyfry nie spotykano do­
tychczas w  Polsce.

Dużą rolę odegrała również w 
czasie tegorocznej akcji siewnej 
pomoc sąsiedzka, unormowana 
specjalnymi dekretami. Szczegół 
n.ie rodzinom inwalidów wojen- 
nych oraz wdoWórh i sierotom * 
po poległych w  walce o  wolność 
udzielano pomocy w  postaci bez­
płatnej orki.

Za wcześnie podawać już ści­
słe da'ne, dotyczące tegorocznej 
walki z resztą odłogów. Na pod­
stawie " Dobieżńych obserwacji 
sądzić jednak można, iż walka 
t* zakończona została pełnym 
sukcesem osadników.

(leg)

Syria wola o natychmiastową pomoc

Ofensywa Haganah z góry Karmel
W u B F u n fc i d l i  a  /!**«£» oe*/

JEROZOLIMA (PAP ) We czwar­
tek oddziały Haganah opanowały 
większość punktów strategicznych, 
kontrolujących miasto portowe Hai- 
ta, zamieszkałe przez’ 60 tysięcy Ara 
bów. Odgłosy bitwy o Haifą słychać 
było w okolicach przez 25 godzin. 
Obecne działania oddziałów żydow­
skich są rozwinięciem ofensywy, pod 
jętej z góry Karmel.

Przywódcy . arabscy za pośredni­
ctwem brytyjskich władz wojsko­

wych prosili o rozejm wreszcie tuż 
po południu dowództwo Haganah 
kazało swym oddziałom zaprzestać 
ognia. Jak oświadczył rzecznik Ha­
ganah, Żydzi domagają się od Ara­
bów wykonania następujących wa­
runków:

1) Całkowite rozbrojenie sił arab­
skich i wydanie całej broni.

Z) Wolność ruchów we wszystkich 
punktach Waily 1 przerwanie dzia­
łalności pojedynczych strzelców a-

Brytyjczycy przyśpieszają

Z Anglii do kraju pou racają niemieccy oficerowie

W przededniu otwarcia
Mśędzparo!l®wyf*li Targów Poznańskich

W Poznaniu kończą się ostatnie 
przygotowania do uroczystego | o- 
Awarcia X X I Międzynarodowych 
Targów Poznańskich.- Ostatnio archi 
iekci radzieccy dosłownie w  ciągu 
S dni wybudowali swój nowy pięk­
ny pawilon o pow. 500 m kw., gdzie 
.znajdą pomieszczenie bogate' ekspo­
naty.

Drugi bogaty i reprezentacyjny 
dział Związku Radzieckiego mieści 
się w  parterowej części wieży górr 
nośląskiej. W  najbliższej okolicy pa­
wilonu radzieckiego zostały już wy-

85 miliardów zł na budownictwo
W ARSZAW A (PAP). Min. od­

budowy M. Kaczorowski, wice­
minister Pietrusiewicz i dyrektor 
departamentu ib.\ K. Tyszka po­
informowali przedstawicieli pra­
sy o znaczeniu uchwał komitetu 
ekonomicznego rady ministrów z 
(.nia 9 b. m. dotączącej uspraw-

M a m u s iu !
Czy wiesz 

dlaczego 
płaczą ? 

„MODA i ZYCIE 
PRAKTYCZNE" 

N r 12

Międzynarodowa
wymiana wakacyjna

członków Zw. Zaw.
KCZZ zawarła z Bułgarią, Czecho 

Słowacją, Węgrami i Jugosławią u- 
mowy w  sprawie .wymiany wafca- 
oyjwej członków związków zawodo­
wych. Umowy obejmują następują­
ce kontyngenty wczasowiczów: Buł­
garia 75 osób, Czechosłowacja 500 
osób, Węgry 75, Jugosławia 150.

Ministerstwo Komunikacji we 
własnym zakresie zawarło z Rumu­
nią, ZSRR, Jugosławią i Bułgarią 
umowy na 2-tygodniowe wymienne 
pobyty kolejarzy.

W czasie. pobytu przewidziane jest 
oprócz wczasów zwiedzanie więk­
szych ośrodków, przemysłu kolejowe­
go oraz zaznajomienie się z osiągnię 
cłami w  dżiedzinię odbudowy.

nienia budownictwa i obniżenia 
kosztów budowy.

Min, Kaczorowski stwierdził, 
że już w  roku bież. ruch budowla 
ny dorówna poziomowi przedwo­
jennemu. W .latach następnych 
poziom ten musi być przekroczo- 
ny. W  roku bież. zużyje się we 
wszystkich resortach i we wszyst 

(kich 3-ch sektorach na budownic 
two poważną kwotę 85 miliardów 
złotych.

W przyszłych latach inwesto­
wane sumy będą rosły. Trzeba 
stworzyć takie warunki technicz­
ne i organizacyjne, aby kwoty te 
były jak najbardziej efektywnie 
wykorzystywane. Do tego zmie­
rza uchwała komitetu ekonomicz 
nego rady ministrów z dnia 9 bm.

Samą uchwałę omówił wicemi­
nister Pietrusiewicz.

SŁOWO POLSKIE Nr 111 Str. 2

stawione na wolnym powietrzu sa­
moloty radzieckie oraz rozmaitego 
typu auta, będące ostatnim wyra­
zem techniki radzieckiej.

W  dotychczasowych przygotowa­
niach wśród wystawców zagranicz­
nych walczą o palmę pierwszeń­
stwa, poza Związkiem Radzieckim, 
Holandia, Bułgaria i Włochy. Inne 
kraje rozpakowywują dopiero swo­
je eksponaty.

W hali ciężkiego przemysłu panu­
je wielki ruch. Na pierwszy rzut 
oka już widać, że polski przemysł 
metalowy reprezentowany będzie bó 
gato. Ustawiono już szereg wspania­
łych obrabiarek różnego przeznacze­
nia i  typu. Dalej ześpół fabryk, na­
leżących do- Centralnego Zarządu 
Przemysłu Metalowego gromadzi w 
licznycłlS stoiskach najrozmaitszy 
sprzęt domowego i codziennego u- 
żytku. Na górnym piętrze tej hali 
znajdą pomieszczenia monopole pań­
stwowe.

Kolej podstawia ostatnie wagony 
z eksponatami, a samoloty „L o tu "  
przywożą transporty towarów zagra­
nicznych.

Pracć przygotowawcze do otwar­
cia Międzynarodowych Targów Po­
znańskich trwają dniem i nocą.

Na uroczystość otwarcia Targów 
przybędzie szereg przedstawicieli 
państw obcych, akredytowanych w  
Polsce. Licznie reprezentowana bę­
dzie również prasa zagraniczną i 
krajowa. Przewidywane jest przyby­
cie ok. 100 dziennikarzy z całej Pol­
ski.

rabskich oraz deportacja wszystkich 
oddziałów cudzoziemskich i arab­
skich, przy czym wszyscy hitlerow­
cy. niemieccy, służący w oddziałach 
atał-skich, mają być wydani.

3) 24-godzinny zakaz opuszczania 
domów dla rozbrojenia Arabów.

Po wykonaniu tych warunków do­
wództwo Haganah gwarantuje spo­
kojnym mieszkańcom arabskim cał­
kowite równouprawnienie jako wol­
nym obywatelom Haify. Haifa ma 
pozostać poza strefą brytyjską i o 
porządek w  tym mieście mają dbać 
jedynie oddziały Haganah,

Obserwatorzy zagraniczni przypu­
szczają, że członkowie komitetu arab 
s kiego, przebywający w  Haifie,
przyjmą warunki Haganah.

Sam port Haify jest kontrolowa­
ny przez Anglików.

Dokładna liczba ofiar bitwy o 
Haifę nie jost znana, wiadomo jed­
nak, że do szpitala dostarczono oko­
ło 109 rannych Arabów.

LONDYN. (PAP ) — Z Damaszku 
donosi Agencja Reutera, że Syria 
poleciła swym delegatom do Komi­
tetu Politycznego Ligi Arabskiej w 
Kairze, by zażądali „natychmiasto­
wej akcji regularnych sił arab­
skich w  Palestynie" przed upływem 
mandatu brytyjskiego. Syryjskie ko 
ła oficjalne oświadczają,, że 'Liga 
Arabska sądziła, iż same tylko nie- 
wyćwiczone siły arabskie zdołają 
opanować sytuację, lecz ostatnie 
działania Żydów zmieniły całkowi­
cie położenie,

JEROZOLIMA. (PAP) —  Z Haify 
donoszą, że przedstawiciel Haganah 
ocenia straty żydowskie podczas 
walk o Haifę na 4 zabitych i  32 
rannych.

Z oddziałami Haganah współdzia­
łał jeden oddział Irgun Zwai Leu- 
mi. Żydzi używali moździerzy ł ka 
rabinów maszynowych.

Rozczarowanie ur Szwecji

Tytoń i kawa
zamiast stali i węgla

SZTOKHOLM. (PAP) —  Dzienni­
ki szwedzkie donoszą, że w  ramach 
planu Marshalla Szwecja otrzyma 
tytoń, kawę, futra itd. Pisma pod­
kreślają, że Szwecji potrzebne są 
przede wszystkim: stal, węgieł, że­
lazo i zboże. Towary te stanowić 
będą 1/6 dostaw amerykańskich dla 
Szwecji w  ramach planu Marshalla.

Dziennik „Goeteborgs Handefs och 
Sjeffarths" podkreśla, że dostawy 
stali amerykańskiej zostały ostatnio 
znacznie zmniejszone. Pismo uwa­
ża, że  Stany Zjednoczone pragną w  
ten sposób zahamować rozwój prze 
mysłu budowy oktęfców w  Szwecji, 
Grozi to Szwecji katastrofą.

Rząd szwedzki oczekiwał, że bę­
dzie otrzymywał rocznie 130 tys, 
ton stali z  Ameryki na budowę o- 
krętów, lecz w  roku 1948 Szwecja 
otrzyma w  najlepszym wypadku 25 
tys. ton stali amerykańskiej. Jeże­
li Szwecja nie otrzyma większych 
dostaw stali, to jej przemysł budo­
wy okrętów znajdzie się a końcem 
br. w  krytycznej sytuacji.

»S a to ry« wlep® gość!
NOW Y JORK. (PAP ) — Z Nowe­

go Jorku odjechała do Gdyni gru­
pa przeszło 100 Amerykanów pol­
skiego pochodzenia.

Na czele wycieczki stoją Katarzyna 
Głuszak, Kazimierz Niemyjski i A- 
niela Głuczyk. Uczestnicy wyciecz­
ki zwiedzą najważniejsze centra 
Polski dla zebrania informacji z 
pierwszej ręki o warunkach życia 
w demokratycznej Polsce. Ameryka 
nie udali się do Polski na pokładzie. 
statku „Batory” .

i i i  m m  i S l i g l e l i i
MOSKWA (PA^*) W dniu 78 rocz­

nicy urodzin Lenina, we wszystkich 
miastach Związku Radzieckiego, za­
kładach przemysłowych, salach w i­
dowiskowych, na wsi odbyły się 
odczyty, pogadanki, akademie po­
święcone pamięci Lenina.

Strajk górników we Francji
PARYŻ. (PAP) —  We czwartek 

strajkowało około 130 tysięcy gór­
ników w  północno francuskim za­
głębiu węglowym w  okolicy Lille w 
związku z poniedziałkową katastro­
fą w  Salaumine. Górnicy domagają 
się, by administracja kopalń po­
niosła koszty pogrzebu 10 ofiar ka­
tastrofy i by w  okolicznych kopal­

niach zezwolono na dzień żałoby s 
zachowaniem płac.

Górnicy żądają również zapłaty 
pełnych zarobków sa dni pracy 
stracone z powodu katastrofy przez 
rannych oraz zasiłków po 5 tysię­
cy franków dla członków ekip ra­
towniczych. Kopalnie w  Bethune* 
Noeux i Auchel są całkowicie zam­
knięte.

W Hiszpanii wzrasta ruch partpancfci
Zażarta bitwa w Grenadzie

PARYŻ. (AP I) —  Radio republi­
kańskie, działające na terytorium 
Hiszpanii frankistowskiej, donosi o 
wzmożonej aktywności hiszpańskich 
patriotów we wszystkich częściach 
kraju. W pobliżu Orgiya, w prow. 
Grenada, miała miejsce zażarta bifc 
wa między hiszpańskimi partyzan­
tami i oddziałami armii regularnej 
gen. Franco. Wojska rządowe po­
niosły znaczne straty w ludziach i 
sprzęcie wojennym. W  kilka dni 
później specjalne oddziały wojsko­
we wysłane zostały dla zlikwido­
wania oddziałów partyzanckich w 
rejonie Sierra Morena. Pę kilkugo­
dzinnej walce partyzanci odparli 
nieprzyjaciela, który i tutaj poniósł 
straty W" ludziach i  materiale wojen 
nym. Na północ od Kordotoy faszy­
stowska gwardia cywilna .aresztów a 
ła 16 chłopów oskarżonych o. utrzy

mywanie kontaktu z partyzantami 
i udzielanie im pomocy materialnej. 
Aresztowanych poddano torturom.

Z tamtej strony Odry
Franię! a chce kontrolować koleje w T ri zenit

1 /  ormi ni kac ja w  Niemczech o- 
“ • kupowanych jest przedmio­
tem specjalnego zainteresowa­
nia ze strony zachodnich mo­
carstw okupacyjnych. Jako dal­
szy krok w  kierunku przekształ­
cenia Bizonii na Trizonię utwo­
rzono we Frankfurcie komisję 
komunikacyjną, przy czym sieć 
kolejową wyodrębniono jako od­
dział wymagający szczególnej o- 
pieki.

System kolejnictwa ma więc 
mieć charakter sfederalizowany 
z osobną dyrekcją kolejową dla 
każdej strefy.

Francja, jako jedyne w  tym 
wypadku mocarstwo kontynen­
talne i sąsiadujące z Niemcami,

rości sobie pretensje do wglądu 
w  prace komisji komunikacyj­
nej i zastrzega sobie specjalne 
prerogatywy w  kontroli.

W  kołach poinformowanych 
mówi się, że rząd rancuski prag 
nie przejąć formalny zarząd nad 
wszystkimi kolejami w  Trizonii, 
wprowadzając swoich wyższych 
pracowników kolejowych i u- 
zgadniając ruch kolejowy w 
Niemczech zachodnich z ruchem, 
panującym na kolejach francu­
skich.

• * •
Pomimo wstrzymania repa­

triacji Niemców z Polski —  o- 
twarta została ponownie repa­
triacja Niemców a Danii. W  w

biegły poniedziałek opuścił Ko­
penhagę transport, liczący około 
1.000 Niemców. W następnych 7 
tygodniach repatriowanych bę­
dzie po 1.000 osób tygodniowo.

W  tej^chwili na ukończeniu są 
rokowania w  sprawie repatria­
cji dalszych 18.000 Niemców.

Ogółem przebywa jeszcze w 
Danii 60.000 uchodźców niemiec­
kich. '

• • •
W  Saksonii - Anbalt trybuna­

ły dcnazyfikacyjne zostały zlik­
widowane z powodu zakończenia 
akcji Z 21.000 oskarżonych 14 
tys. b. hitlerowców zwolniono 
ód winy, zaledwie 7 tys, otrzy­
mało kary więzienia.

P  stylu telegraficznym
O  GRECJA W mieście Janina 

wyleciał w powietrze skład brani. 
Władze prowadzą śledztwo, podej­
rzewając sabotaż.o JAPONIA. W Japonii rozpoczął 
się strajk pracowników zelektryfiko­
wanych kolei żelaznych. Na niektó­
rych odcinkach kolei ruch całkowi­
cie wstrzymano.

o  CZECHOSŁOWACJA Cz>e*cfco- 
sŁowackie Mimiisitenstfc wo Informacji 

wyda wkrótce w językach: angiei- 
istoim, flrencuskifl-*, rosyjskim 1 nie 
orneckim — broszury o wydarzeniach 
(kątowych w Czechosłowacjt i % ich 
przyczynach.

O  ZSRR. Ambasador R. P. w Mśo- 
skwię, Marian Naszkowsfld urządził 
w  salonach ambasady przyjęcie na 
którym odbyt się pokaz krótkometra 
żowych filmów poLsłricth.

O  USA Rząd amerykański utwo­
rzył tajny fundusz dla celów specjał 
nyeto 35 którego wydano na finamso 
wenie kampanii wyborczej we Wło­
szech — 4 miliony dolarów.

O  KANADA. Do Ottawy przybył 
celem objęcia placówki dyplomaty­
cznej nowy p-oseł R. P. w Kanadzie 
Mikwkier.

O  FRANCJA Podiczas katastrofy 
górniczej we Francji zginęło 4 pol­
skich górników, a 18 doznało cięż­
kich obrażeń. Ambasador polski w 
Paryżu, Jerzy Putrament przeznaczył
200.000 franków na pomoc dla ro­
dzin ofiar.

Q  NIEMCY. Władzie angielskie 1 
amerykańskie ustanowiły ąpeqjalne 
strefy zamknięte, nad którymi, prze 
lot tranzytowy został wzbroniony. 
Samolot czechosłowacki nie otrzymał 
zezwolenia na prostot - przez strefą 
amerykańską do Berlina.

LONDYN (API). W  przeciwieó j 
stwie do negatywnego stanowi­
ska, jakie rząd brytyjski zajmu­
je wobec sprawy repatriacji „osób 
przesiedlonych" do ich ojczystych j 
krajów, zagadnienie repatriacji j 
Niemców, znajdujących się za gra | 
nicą, spotyka się z jego pełnym: 
poparciem.

Min. Bevin oświadczył wczoraj j 
w Izbie Gmin, że będzie się starał j 
o jak najszybszą repatriację] 
62.000 niemieckich uchodźców, i 
znajdujących się jeszcze w Danii. 
Przynajmniej 1/3 tej liczby ma j 
zostać przesiedlona do strefy bry- i 
tyjsktej. '  : . . I

Akcja repatriowania Niemców 
do stref zachodnich ma na celuj 
zwiększenie stanu siły roboczej j 
szczególnie, jeśli chodzi o prze-l

mysł węglowy, który stał się ocz-j 
kiem w głowie zachodnich władz 
okupacyjnych i gdzie pomimo ol­
brzymich wysiłków nie udało ,§ię 
w sposób widoczny podnieść w y­
dajności pracy.

Brytyjskie ministerstwo wojny 
podało niezależnie od tego do wia 
domości, że generałowie niemiec­
cy w  wieku między 70 i 80 ro­
kiem życia, znajdujący się obec­
nie w niewoli brytyjskiej, będą 
repatriowani w  dniu 13 maja. Na 
liście repatriowanych generałów 
figuruje m. in. -Kurt Dittmar, b.

| komentator hitlerowskiego radia 
I w Beriinie. Komunikat minister­
stwa wojny dodaje, że generało- 

| wie Rundstedt i von Manstein po 
! zostaną w Anglii „w  ich własnym 
I interesie".
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Szczecin, obecny trzeci port Wielkiego Wybrzeża, był zawsze 
nierozerwalnie związany z Odrą, górnictwem i przemysłem Sląs- 
ska, z eksportem produkcji rolnej' Wielkopolski i polskiego Pomo­
rza drogą wodną _ Warta —  Noteć —  Odra. Dla Niemiec, posia­
dających szereg wielkich, silnie rozbudowanych portów na Morzu 
Północnym, sprawa Odry schodziła na dalszy plan. Uregulowana 
Łaba sprzyjała rozwojowi żeglugi _ śródlądowej, podczas gdy 
Odra stosunkowo późno doczekała się prac regulacyjnych, które 
wpłynęły na usprawnienie żeglhgi i na zlikwidowanie zastoju 
flotylli rzecznych.

D opiero r. 1934, dzięki budowie 
zapory i zbiornika wodnego 

w Otmuchowie przynosi zmianę 
na lepsze. Nie ulega jednak wąt­
pliwości, że szereg prac na Odrze 
podjętych przez Trzecią Rzeszę, 
miał na względzie nie tyle cele 
gospodarcze, gdyż na tych Niem­
com w^tym rejonie mniej zależało, 
ile praktyczne zaakcentowanie

ekspansji niemieckiej 
na wschód.

Do rzędu tych inwestycji za­
liczyć należy budowę ka­
nału Gliwickiego, łączącego O- 
dr.ę z centrum Zagłębia Węglowe­
go, jak również budowę zbiorni­
ków i zapór wodnych w Turawie, 
Rędzinach i Dziecżowie.

Można jeszcze-dodać, że pomi­
mo niekorzystnej polityki taryfo- i 
wej Niemiec, dającej wyraź&ń' 
przywileje przewozom na dalsze 
odległości, Szczecin nie przestać 
wał być portem rzecznym. Obroty 
drogą wodną zawsze przekracza­
ły obroty kolejowe.

Na sztuczność powiązania 
Szczecina z gospodarką zachod­
nich i środkowych Niemiec wska­
zuje systematyczny spadek prze­
wozów Łabą. Więcej niż połowę 
obrotów Szczecina stanowią zaw­
sze obroty z obecnym jego zaple­
czem Polski, w  których niepośle­
dnią rolę odgrywa żegluga na No 
teci i Warcie, utrzymująca się w  
okresie międzywojennym, mimo 
zrozumiałych utrudnień granicz­
nych i celnych na dość wysokim 
poziomie.

W tych warunkach zrozumiałą 
jest rzeczą, jak

uuelkie perspektyiuy
dla rozwuju żeglugi na Odrze i 
dla rozwoju szczecińskiego portu 
zarysowały się z chwilą włącze­
nia miasta i rzeki z nieomal ca­
łym dorzeczem do polskiego syste 
mu gospodarczego. Zarówno Dol­
ny, jak i Górny Śląsk mogą ko­
rzystać teraz z taniej drogi wod­
nej dla przewozu węgla i niezbęd 
nych dla przemysłu śląskiego rud 
i surowców. Najbardziej warto­
ściowe zaplecze polskie zostaje 
wreszcie Szczecinowi w  całości 
udostępnione.

Nic też dziwnego, że Polska, 
całkiem inną przykładając miarę 
do maksymalnego wyzyskania 
Odry, decydującego w dużej mie­
rze o pomyślnym przeprowadze­
niu naszych planów gospodar­
czych, nie zwlekając przystępuje 
do wykonania szeregu kapital­
nych zamierzeń. W  pierwszym 
rzędzie chodzi o dalsze zwiększe­
nie splawności rzeki, która w  dal­
szej przyszłości ma stać się do­
stępna dla statków tysiąctono- 
wych.

Następnie wysuwa się na czoło 
budowa

kanału Dunaj-^Odra,
wymagająca uspławnienia górne­
go biegu Odry, nieomal do jej 
źródeł i czeskiej Morawy, wpada­
jącej na styku granic Węgier i 
Czechosłowacji do Dunaju, 
szpalta druga

Dzięki budowie tego kanału, 
łączącego Morze Czarne z Bałty­
kiem,  ̂ powstanie jedna z najdo­
godniejszych, przebiegających 

prawie przez całą grodkowi; Eu-1 
roPę, dróg wodnych. Odra stanie 
SIS wtedy znakomitym szlakiem 
tranzytowym dla Czechosłowacji, 
mocno związanej współpracą go­
spodarczą z Polską, stanie się 
wielkim szlakiem o międzynaro­
dowym znaczeniu, łączącym po­
łudnie Europy z północną Skan­
dynawią.

Z drogi tej będą mogły korzy­
stać bezpośrednio kraje związane 
juz obecnie ścisłą współpracą gp- 
spodarcząr Bułgaria, Rumunia, 
Czechosłowacji, Jugosławia, We- 
m  1 ZSRR, kraje ujawniające 
Woj o*16 ogrcmn® dynamikę roz-J

Nie można zamykać również 
oczu na fakt, że przekopanie ka- 

j nału Odra —  Dunaj uniezależnia 
całkowicie te kraje od dróg wod­
nych niemieckich, stwarza zupeł­
nie

nomy układ gospodarczy 
tu tej części Europy. 

Oczywiście Polska, jako pań­
stwo władające niepodzielnie O- 
drą, oraz gospodarzące tv Szcze­
cinie, zyskuje niezmiernie wiele 
na tak wydatnym wzmożeniu 
żeglugi śródlądowej o międzyna­
rodowym znaczeniu. Zarówno,

jeśli chodzi o wzrost obrotu 
szczecińskiego portu, jak i rozwój 
żeglugi rzecznej, przedsiębiorstw 
usługowych, dopływ dewiz itp.

Zanim jednak "kanał stanie się 
faktem, już w  najbliższym czasie 
pojawi się na Odrze flotylla czes­
ka o tonażu liczącym około 30 tys, 
BRT, składająca się z 40 —  50 
jednostek pływających. Będzie 
ona korzystap z tych samych 
praw, co i żegluga polska. Umoż­
liw i to naszemu czeskiemu so­
jusznikowi wyzyskanie najdo­
godniejszej dla niego i najtańszej 
drogi tranzytowej. Będzie to 'jak­
by prowizorium, które przybie­
rze właściwe oblicze z chwilą u- 
kończenia prac nad budową ka­
nału Odra —  Dunaj.

Na pewno pojawi się wówczas 
na Odrze nie tylko bandera cze­
chosłowacka, ale bandery wszyst­
kich, związanych z nami węzłami 
przyjaźni i 'współpracy gospodar­
czej krajów tej części Europy.

(K n .)
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T a , m  M a  test m li i i !  m . . .
Zwiedzamy Klinikę Chorób Wewnętrznych

Gdy się wejdzie na wrocławską 
ulice Curie - Skłodowskiej, a stam­
tąd w  A leje Pasteura, gdy mija się 
czerwone budynki klinik uniwersy­
teckich i ambulatoriów, zielone 
trawniki dziedzińców i żółto kwit 
nące krzewy ogrodzeń naraz spo 
strzegą się, jak bardzo odrębną 
część miasta stanowi ta dzielnica 
Wrocławia.

Cisza, spokój, powaga. Jakaś nie­
widzialna bariera odgradza i zo­
stawia poza nami Wrocław zgiełku, 
handlu i ruchu, szyldów, wystaw i 
reklam.

Jesteśmy w miejscu objętym wła­
daniem nauki i  wiedzy,

D LA  W IEDZY I  N AU K I
Wejdźmy do Kliniki Chorób We­

wnętrznych przy ul. Pasteura 4 i 
skorzystajmy z uprzejmości adiunk­

zasadniczą różnicę między szpita­
lem a kliniką: szpital leczy cho­
rych;..

— A  klinika? —  spyta zdumiony 
czytelnik. Klinika nie leczy?

—  Ależ leczy! Naturalnie, że leczy 
—• służy jednak celom naukowym. 
Bowiem przeznaczeniem kliniki — 
to z jednej strony nauczanie, z dru­
giej badania naukowe. Tu studenci 
3-go, 4-go i 5-go roku medycyny 
mają wykłady i ćwiczenia. Tu chęt 
ni i żądni głębszej wiedzy (nie tyl 
ko studenci, ale i lekarze) mogą 
ją stale czerpać u łóżek chorych, w  
laboratoriach, w r bibliotece.

GDZIE W IEDZA JEST 
NAJBLIŻEJ PRAW DY

Ale lekarz, który się uczy, musi 
uczyć się według najnowszych wzo­

Przygotowania do zdjęcia elektroka rdiograficznego.

ta kliniki, który z ' cierpliwością 
właściwą zawodowi lekarskiemu od­
prowadza „Słowo” po terenie budyń 
ku, udzielając cennych objaśnień.

Pierwsze wrażenie: kojąca cisza i 
zachwycająca czystość. Oto dwa za 
sadnicze motywy powtarzające się 
stale i nadające swoisty styl życiu 
kliniki.

Cisza kryje jednak głęboki nurt 
wielkiego wysiłku myśli, trud pracy 
i natężenie energii —  w  jednym 
wspólnym celu: naukowych zdoby­
czy.

Cjrinacłi na Pasteura^ 4̂  mieści , dwie 
kliniki chorób wewnętrznych: I  kli­
nikę pod kierownictwem prof. Szcze 
klika, I I  klinikę pod kierownic­
twem prof. Falkiewicza. Poza wspól­
notą laboratoriów, wspólnotą nauko 
wych dążeń —  kliniki, stanowią 
dwa odrębne ośrodki. Każda z nich 
w  równym podziale liczy po 80 łó­
żek, t.j. łącznie 160 chorych. W  prze 
ciwieństwie do innych szpitali, kli­
nika * chorób . wewnętrznych ma 
wszystkie miejsca, stale za jęte.

K L IN IK A  A  SZPITAL
Gdy się już powiedziało słowo 

szpital, należy uświadomić sobie

rów. Dlatego wszystkie nowoczes­
ne zdobycze świata medycznego 
znajdują w  klinice swe zastosowa­
nie i są udostępnione. Biblioteka 
i czytelnia wydziału lekarskiego o- 
raz rozmaite laboratoria -dostarczają 
pomocy naukowych. . Kilka tysięcy 
książek w różnych językach świata 
daje możność zapoznania się ze zdo- 

[ byczami najnowszej wiedzy.

Klinika w  odróżnieniu od szpitala 
stosuje nowe metody badań i  no­
we metody leczenia. Obserwuje dzia 
łanie różnych leków, opracowuje sta 
tystycznie przebieg chorób, w  wyni 
ku czego np. w  1947 r. obie kliniki 
ogłosiły 28 prac naukowych. Ta lic* 
ba mówi sama za siebie.

Chociaż klinika stawia na .pierw­
szym planie cel naukowy, niech się 
jednak nikomu nie zdaje, że chory 
schodzi^woniej do ro li doświadczal­
nego królika. Bowiem nienaruszal­
ną podstawą etyki lekarskiej jest 
głęboka w  swej treści zasada pri- 
mum non nocere —  przede wszyst­
kim nie szkodzić;

W  klinice, gdżię mają zastosowa­
nie najnowsze środki lekarskie, w ie­
dza jest najbliżej prawdy, a pacjent 
znajduje się w  najszczęśliwszym po

■łpąęniu w  swym nieszczęściu t.j. w 
chorobie.

Nie trzeba także zapominać o 
tym, że klinika kształci przyszłych 
lekarzy szpitalnych. Musi więc być 
wzorem najwłaściwszego leczenia 
chorych. W  klinice odbywa się o 
każdej godzinie, dzień po dniu — 
wielka „lekcja pokazowa” .

K R Ó LIK I GORĄCZKUJĄ
Do doświadczeń klinicznych służą 

króliki, psy, szczury, koty. Ich miej­
sce jest w  laboratorium naukowym. 
Szklane szafki z narzędziami chi­
rurgicznymi, jakieś pincety, szczyp- 
czyki, "nożyciki. Dalej galeria sło­
jów  i słoików. Próbówki, mikro­
skopy, wagi, skomplikowane przy­
rządy, mikrotomy, czyli aparaty do 
cięcia skrawków (tkanek, nabłonka 
i tół j  na setne części milimetra, 
1 stół operacyjny dla... królików.

Właśnie na podłodze, w  drewnia­
nych skrzynkach, łeżą dwa króliki. 
Obok świeża tiawa i plastry mar­
chwi. Mimo żarłoczności, właści­
wej króliczemu rodowi —  puszysty 
jego przedstawiciel nic nie je.

—  Jest chory po dokonanym za­
strzyku, ma 40° gorączki —■ objaśnia 
lekarz.

Okrągłe, żałosne oko królika pa­
trzy jakby z wyrzutem i niemą 
Skargą.

Obraz żałosnych ślepków króli­
czych przysłania na chwilę pamięć 
o ludzkim cierpieniu i bolesnych 
oczach chorego

P A R T IA  SZACHÓW
Wchodzimy na salę chorych. Wid­

na, piękna, filary i gotyckie łukL 
Jedna z wielu. Pedantyczna czys­
tość i cisza. Tyka miarowo zegar, 
odmierza czas, który dla chorych 
zamykają dwie ważne daty: przy­

pacjentów gra w  szachy: cicho, w  
milczeniu przesuwają się figuĘyf 
Który z nich wygra? A  może w y­
grają obaj wielką partię życia...

POD ZNAKIEM  PE N IC YLIN Y  
Obie kliniki żyją pod znakiem psi 

nicyliny. Penicylina ma szerokfb 
zastosowanie w  lecznictwie klinicz­
nym. M.in. przy zapalenia wsicidzia 
osiągnięto doskonałe rezultaty. W. 
ubiegłym roku jesienią na zjeźdzśe 
internistów z całej Polski —  w  tej 
właśnie klinice omawiano w  szeregu 
referatów badania nad penicyliną. 
Obecnie prace wrocławskich uczo­
nych będą referowane na lipcowy na 
kongresie w Paryżu.

PRACA K L IN IK I 
Przy obu klinikach uruchomiono 

przed kilku dniami ośrodek elektro­
kardiograficzny dla pacjentów przy­
chodzących. Elektrokardiografia —> 
to jedna z głównych metod badania 
serca za pomocą fal elektrycznych.

Przy obu klinikach istnieje także 
ośrodek chorób zawodowych. Dalsze 
ośrodki przyczynią się do wprowa­
dzenia najnowszych zdobyczy nau­
kowych na cały teren Ziem Zachód-' 
nich.

Mijamy jeszcze szereg sal: tu ga­
binet wziernikowy do badania żołąd 
ka i pęcherza; tam aparatura prze 
miany materii; roentgen; tu znowu 
oddział terapii 'fizykalnej. Coraz 
jakaś nowa zdobycz techniki lekar­
skiej. Nawet kuchnia dietetyczna 
lśni czystością jak laboratorium.

jakimże dobrodziejstwem dla ćho 
r^ch jest możność znalezienia się 
pod tak czujną opieką, w  zasięgu 
wszystkich najnowszych możliwości 
dzisiejszej medycyny. A le  nie z»-. 
zdrośćmy chorym!

Kojąca jest cisza kliniki 1 tros-.

W  podręcznym laboratorium anality cznym przeprowadza się badania 
wchodzące w  skład diagnostyki klinicznej

szedł do kliniki?... wyszedł z kliniki..
Sala mężczyzn. 26 łóżek. Przed 

każdym karta z określeniem diety; 
wątrobiana, cukrzyc. ,va, wrzodowa, 
czasem —  normalna.

Twarz jednego z pacjentów ude­
rza wyrazem cierpienia: chory na 
cukrzycę, odjęto mu nogę... Dwóch

kliwość lekarskiej opieki —  ale jag 
dobrze wyjść poza bramy budynkn,- 
odetchnąć swobodnie wiosennym pe 
wietrzem 1 poczuć się zdrową cząat 
ką życia miasta, pulsującego tętnem 
zgiełku, ruchu i czynu.
_____ __________J. KONOPKOW NA

s t ó w a  p o l s k ie  N r u i  stu, " i
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»Na gębę« 
czy z papierkiem?

Kiedy dnia 21 bm. Pogotowie 
Ratunkowe otrzymało polecenie 
Miejskiego Wydziału Opieki Spo 
łecznej, aby przewieźć podopie­
cznego Michała Surmiaka z Do­
mu Kalek w  Leśnej do szpitala 
Wszystkich Świętych —  to Po­
gotowie polecenie to wypełniło. 
Surmiaka do szpitala przewiozło.

A le szpital nie chciał przyjąć 
chorego. Targ z obsługą Pogo­
towia trwał ze dwie godziny. I  
wreszcie szpital wystąpił wobec 
Pogotowia z notą. W  nocie za­
znaczono, że chory nie ma „skie­
rowania" z Wydzia u Opieki Spo 
łecznej i że objawy choroby nie 
wskazują na wypadek „nagły", 
wobec czego chory do szpitala 
przyjęty być nie może.

Pogotowie ruszyło sprzed Szpi­
tala Wszystkich Świętych i za­
jechało do PCK. Na prośbę lęka 
rza Pogotowia, szpital PCK zgo 
'dził się przyjąć chorego, mimo 
przepełnienia na salach.

Nie wiemy, jaka jest i jaka po 
winna być procedura przyjraowa 
nia chorych do szpitala, czy w y­
starczy odesłać chorego z dyspo­
zycją „na gębę", czy też razem 
z papierkiem czyli „skierowa­
niem"; nie jesteśmy wtajemni­
czeni, jak się powinno trakto­
wać wypadki „nagłe", a jak 
przewlekłe. Radzibyśmy, aby co 
do tego porozumiały się naresz­
cie powołane instytucje, bo ty l­
ko wtedy można mieć nadzieję, 
że chorzy nie będą wyczekiwać 
po dwie godziny przed bramą 
szpitala.

Porządek musi być!
SUŁEK

Czy zdążymy z Wystawą?
To od wrocławian żalezy — twierdzi dyr. Ptaszyeki

(Jur) Kartą wizytową Wrocławia 
i— jego egzaminem dojrzałości spo­
łecznej — to wygląd miasta i wra­
żenie jakie odniesie gość przyjeż­
dżający na Wystawą Ziem. Odzyska­
nych. — Tymi słowy zagaił prezy­
dent Kupczyński konferencją w spra 
wie aktywizacji miasta przed Wy­
stawą.

W związku z trudnościami kwate­
runkowymi prezydent podkreślił, 
aby wszystkie zawody i organizacje,

| gościły przyjezdnych przedstawicieli 
swych branż i'organizacji z innych 
miast.

[ Obawy niektórych mieszkańców, 
| że zgłoszone nieraz kosztem włas- 
| nycli wygód kwatery, będą w przy­
szłości uważane za wolne pokoje, 
są bezpodstawne, albowiem społecz- 

| na postawa nie będzie przyczyną 
do żadnych poczynań administracyj­
nych.

— Charakterystyczne jest — po­
wiedział z kolei dyr Ptaszycki — po­
wiedzenie niektórych wrocławian — 
„Czy zdążycie"? Nie wolno żadnemu 
mieszkańcowi miasta pytać się „czy 
zdążycie"?, a najwyżej — „Czy zdą­
żymy"? — Wrocław musi zdążyć i to 
ńie w  terminie do 1 lipca, a do 
1 czerwca.

Aktywizacja miasta polega na 
tym, że wszelkimi środkami stara­
my się włączyć wszystkich obywate­
li do współpracy. W biurach, w za­
kładach pracy, na własnym podwór­
ku musimy zaprowadzić porządek i 
jeszcze raz porządek.

Trzeba fotografować, i opisywać 
przed i po doprowadzeniu obiektu 
do należytego stanu. Należy poda-

Notainik wrocławski
...P. Sulek wyjaśnia, że tytuł wczo 

traj©zęgo felietoniku w . rubryce 
.„Szeizerze" powinien brzmieć: „PcW 
id.ość, z®ufanie", a me ,,Pewność, sa 
ńitama". Sam sens zresztą wskazuje, 
ma bł ąd • d rukanstoi.

...Prawa instytucji wyższej użytecz 
nośoi otrzymało nasze „Ossoline- 

Mm". W Dziennatou Ustaw ukaże się 
niebawem rozporządzenie; - Rady Mini 
strów  ̂- -gwa rautujące taki e ' uprawni e 
ma Tow. Przyjaciół „Ossolineum", 
eęwrawującemu kuratórię nad Zakła­
dem Narodowym im. Ossolińskich.

...P. Antoni Galiński, poseł na 
Sejm, Składa za naszym pośredni­
ctwem najiserdecan-Lejsze podzięk owa 
ńie prof. d-r. Antoniemu Falki eiwiczo 
wi, za troćtoltwą opiek ę, . dzi ęki któ­
rej wrócił do izdrowia.

.^.Ambulatorium skómo - wenery­
czne POK (ul. ks. poniatowskiego 
ar. 2-4) przystosowało' swoje godzi-* 
ny do potrzeb świata pracy, bo przy 
jęcia odbywają się 3 razy w tygod­
niu, a mianowicie: w poniedziałki, 
czwartki i soboty cd godz. 5 min. 45 
Crańó). Godziny te ustalono na lato 
i zimę.

...Zlot Żydów —- przodowników pra 
cy odbędzie się we. Wrocławiu 
25 kwietnia. Na Polnym. Śląsku mie 
©zik a ‘50.000 Żydów. Duży - odsetek 
pracuje w ciężkim przemyśle. górni 
ćtwie, zakładach włókienniczy cii i w 
spóldizielniaoh, wytwórczych. Wielu 

z' nich wyróżniło ąię we wspóizawod 
niotwie pracy. Na z/lot- wpłynęło 000 
zgłoszeń wyróżnionych pracowników.

...O matrycach logicznych wygłosi 
dziś odczyt ~  o godz.. 17 p. J. Łoś 
w głównym gmachu Politechniki (sa 
la 132) na posiedzeniu naukowyrif* 
Wrocławskiego Tow. Mateimatycłane- 
go.

...Ukazał się wianek. na gmachu 
Muzeum Państwowego (obok gmachu 
Urzędu Wojewódzkiego). . Sygnał ten 
oznacza ukończenie kapitalnych ro­
bót remontowych.

...Mieszkańcy Gs ob owiję są cieka­
wi; kiedy dzielne brygady robocze, 
uprzątające pomniki niemieckie z 
placów Wrocławia. zjawią się na:j 
Osobo wica oh i zrobią porządek z tani 
tejszym pomnikiem.

...Oczekuje tramwaju ulica Na Gro 
bił. Przy ulicy tej mieści się Stacją* 
Filtrów. Ośrodek Sportowy, przystań | 
Ligi Morskiej, „Wesołe Miasteczko‘‘ 
i zakłady drukarskie i t. p. W porze, 
letniej dzielnica ta jest chętnie od 
Wiedzącą. Szyny są w ponządku. — 
Brakuje tylko górnych przewodni­
ków.

...Nie odbędą się wybory do Zarżą 
d/u Okręgowego Żw. Za w. Pracowni, 
ków Filmowych w dniu 25 kwietnia. 
Termin zebrania wyborczego pr-zesu 
nięto na dzień 30 maja.

„.Akademią Ł^^rwszcmijowa ódbę 
dzie się 25 kwietnia o godz. 10 w 
świetlicy przy ul. Żmigrodzkiej 64-06 
dla pracowników prywatnego przemy 
śłai spożywczego.

...Malarze we Wrocławiu mają po 
uszy roboty. Zwłaszcza sklepy są w 
fazie porządkowania się przed sezo­
nem wystawowym. Składy farb też 
nie narzekają na obroty. Niejeden 
malarz _spoza Wrocławia pewnie nie 
źle by sobie zarobił.

...Młody c®bowkek* P- Eugeniusz 
Wrzesiński niech ©ię niie martwi. Je 
go karta tramwajowa się znalazła r 
jest do odebrania u sekretarza redąk 
cjd „Słowa Polok i ego" w godzinach: 
10 — 15.

...Władze samortządow© mają spo­
rządzić spisy analfabetów w celu 
ułatwienia władzom szkolnym w okre 
©i e w akacja zorganizowania gęstej 
sieci kursów nauczania.

...„Najnowsze osiągnięcia reżyser­
skie Czechosłowacji". Na ten cieka­
wy temat wygłosi odczyt wybitny 
znawca, bo znany przed wojną re­
żyser Narodowej Opery w Pradze 
(Nanodini Divadlo) p._Józef Munelin 
gar. Odczyt odbędzie się w sali 
OKiZiZ (Mazowiietóka 17) — dn. 26 
kwietnia (niedziela) o godz. 18.30. 
Wstęp bezpłatny.

...Wszyscy wychowankowie Liceum 
•i Gimnazjum A. Asnyka oraz Liceum 
Pedagogicznego w Białej Krakow­
skiej — zjeżdżają sćę ' gremialnie 
wraz ze swymi profesorami i ‘dyrek 
torami do Białej na dzień 27 czerw 
ca. .Będzie to « zjazd tłumny, bo 
przez szkołę przeszło kilkadziesiąt 
roczników (od roku 1907/8).

7.000 napisów
Z ulic Wrocławia w  ostatnim 

czasie zniknęło 7.000 napisów w 
języku niemieckim, które nas 
od dawna irytowały. Usuwanie 
śladów niemczyzny idzie więc 
szybkimi krokami. Życzylibyśmy 
lokatorom domów, aby też za­
ję li się tym szczerze na terenie 
swoich kamienic. To samo doty- 
ezy obiektów zajętych na cele 
nie mieszkalne.

Już czas się pozbyć niemiec­
kich pozostałości!

wać do prasy każdą nową. zdobycz— 
rezultat wytężonej pracy. Polska mu 
si wiedzieć, źe Wrocław żyje i pra­
cuje.

Z kolei głos zabrał wiceprezydent 
Dymek dowodząc, że już najwyższy 
czas, aby cechy tymczasowości i raa- 
łomiasteczkowości zniknęły z oblicza 
naszego miasta. — Do takich cech — 
powiedział wiceprezydent — nale­
żą między innymi okna zabite de­
skami i blachą, albo bielizna suszą­
ca się na balkonach i przeróżne 
kioski i.sklepiki godne wsi lub osar 
11

Jezdnia jest dla ruchu kołowego 
nie dla pieszych, tymczasem we 
Wrocławiu ludzie chodzą po jezdni 
jak po własnym salonie, czego na­
stępstwem są wypadki.

Są to rzeczy na pozór drobne, ale 
i od nich zależy estetyczny i wielko­
miejski charakter.

Musimy zmobilizować wszystkie si 
ły, albowiem my, mieszkańcy Wroc­
ławia jesteśmy odpowiedzialni za 

__________________. fcs0 wygląd.

»Gruimsld« i »HoW Priiski«
na W ystaw ie  Z iem  O dzyskanych

Komitet Wystawy Ziem Odzy-jszego triumfu nad wrogiem —  
skanych czyni starania, aby przy- miałoby szczególną wymową, 
spieszyć prace nad naprawą obra Miejmy nadzieję, ze wszelkie 
zu „Grunwald" Matejki. Projek- trudności zostaną pokonanej ar- 
towan’e jest również - sprowadzę- cydzieła Matejki znajdą się we 
nie „Hołdu Pruskiego". Umiesz- | Wrocławiu, 
czenie tych dwu obrazów w  Hali 
Ludowej w  czasie Wystawy, któ- 
m  jest zadokumentowaniem na-

KOMUNIKATY
i PROGRAMY

Teatrp
‘ PAŃSTWOWY TEATR DOLNOSLĄ 
SKI — -piątek, 28 b. m., godz. 18-ta 

„Żołnierz i bohater*4 — przedsta­
wienie zamknięte dda,: Zw. Zaw. M® 
i jałowców.
J TEATR POPULARNY — pdątefcg 
23 b. m,, godz. 1 9 -te— „Swierszca 
ża kominem44.
'^WYSTAWA NIEZALEŻNYCH — ul* 
Ofiar Oświęcimskich.

Kins
„ŚLĄSK4* — Świerczewskiego 87 - «  
(poi.) .„Ostatni etap4*. f 

„WARSZAWA44 — ii*l. Fredry 16 — 
(amer.) „Zielona Dolina44.

„ODRA44 — ul. Kołłątaja nr. 32 —
:; (ang.). — „U progu tajemnicy44.
■„SCALA44 — ul. Mikołaja nr. 27 
.. (poi.) ..Ostatni etap44.

PORANEK W KINIE „SCALA0 
Ż okazji trzeciej, rocznicy sojuszu* 
pioiskJO - radzieckiego i rocznicy u- 
rodzfci Lenina, jutro w sobotę, dnia 
24 kwietnia 1948 r. o godzinie 10.30 
rano wyświetlany będzie film produł* 
eji radzieckiej p. t.:

Ceny biletów na wszystkie miejscy 
zł. 35. 3>la młodzieży dozwolony, 

- __________________  K2087

„POLONIA" — Żeromskiego rw. 53
— (ang.)- „Spotkanie".

„TĘCZA" — ul. Kościuszki 171 —
— (radź.). „Konik Garbusek*1. 

„FAMA" — Psie Pole — (amer.) —
.„Dwulicowa kobieta".

Nocne dyżuru aptek
„Pod Bocianem" — Łokietka 11. 
„Pod Jeleniem" — Rynek 44. 
„Bonifratrów" — Traugutta 57. 
„Pod Lipą" — Moniuszki H .

A k a d e m i e *
ku czci bohaterom getta

Dziś o godz. 16-tej w  sali Tea­
tru Państwowego Zarząd Woje­
wódzki Związku Uczestników 
Walki Zbrojnej o Niepodległość 
i Demokrację urządza uroczystą 
akademię

ku czci piątej rocznicy pow­
stania w getcie warszawskim.

Na akademii przemawiać bę­
dzie przewodniczący Wojewódz­
kiej Rady Narodowej p. Fran­
ciszek Grochalski oraz sekretarz 
KomHetu Żydowskiego p. mż. 
Lewi.

W części artystycznej akade­
mii wystąpi balet pod kierowni­
ctwem p. Judyty Berg i artyści 

Teatru Państwowego. Utwory 
muzyczne wykona orkiestra Fil­
harmonii Wrocławskiej.

Wstęp wolny < (bez biletów).

PRZEDSIĘBIORSTWO 
Przewozowo - Transportowe 

„EKSPRESS"
Świdnicka 32, tel. 102. 

urządza '

W Y C I E C Z K Ę  
na Targi Poznańskie
Wyjaań w dniu 25 b. m. spod 

„Monopolu" o godz. 6 rano; 
powrót o godz. 10 wieczorem. 

Cena biletu 1050 zł.
Ilość miejsc ograniczona.

Dla świata pracy 25 proc. zniżki.

W razie niepogody wycieczka nie 
odbędzie, się. ~ 3469

Podróż samolotem

UDZIAŁ PLASTYKÓW  
WROCŁAWSKICH 

Wystawa historyczna, urządza­
na w Hali Ludowej, będzie, wyko 
nana wyłącznie przy współpracy 
plastyków wrocławskich. Organi­
zatorzy wystawy wyjeżdżają już
W dniu jutrzejszym na "tereny. 
Ziem Odzyskanych celem groma- 
dzenia eksponatów.

Od dnia 2 maja studenci Pań­
stwowej Wyższej Szkoły Sztuk 
Pięknytćli otrzymują od swych 
właSz szkolnych zezwolenie na 
wzięcia .„udziału w pracach n'a te­
renie Wystawy. Studenci praco­
wać B^ćłą wyłącznie pod kierow- 
nictwem swych profesorów. Sę­
dzię; to dla nich doskonała prakty 
ita. i  możność wyspecjalizowania 
si£ w dziedzinie sztuki stosowa­
l i *

i r z e i i o j j  i  i i f e i i ł i i  l e s z i n i o w o
g s rz G d l  S « f eS&na I ł o r H Ź n i j B i

W YSTAW A ARTYSTÓW 
PLASTYKÓW  

Związek Zawodowy Plastyków 
projekłuje urządzenie w czasie 
WystaWy —- pokazu prac malarzy 
ze wszystkich ośrodków Ziem Od 
zyskanych jak Wrocław, Gdańsk, 
Szczecin, Bytom, Gliwice itd. 
Wystawa ta, ze względu na brak 
funduszów, projektowana jest w 

I szczupłych ramach. Organizato­
r z y  natrafiają na trudności loka- 
i lowe i będą zapewne musieli za­
dowolić się bardzo małym pomie 

I szczepieni', w  gościnnym gmachu 
|WDO na Ulicy Ofiar Oświęcim- 
! skich.

tuedlug notuego rozkładu
Na liniach PLL .„Lot" wprowadzo 

ny został letni rozkład lotów. Wro- 
! cłaiw posiada bardzo dogodne połączę 
j nia ze .wszystkimi ważniejszymi oś­
rodkami kraju. Przy odlocie z Wro 
eławia o godz. 8 rano i parzy locie do 
Warszawy o go-diz. 9.30 — można u- 
zyskać połączenie do Bydgoszczy I 
Gdańska o go-dz. 15. Parzy odlocie do 
Katowic o godz. 9.55 i przylocie o 
10,50 .— można uzyskać połączenie 
do Łodzi i Gdańska o godz. 15.30. 
Odlot do Poznania — godz. 15.25, 
przylotr — 16.10. Z Poznania jest 
natychmiast o godz. 16.30 połączenie 
do Szczecina. Nie ma jedynie dó­
br yoh połączeń z Krakowem.

Geny biletów wynoszą: do Warsz-ę 
wy .3.100 zł.; Bydgoszczy 5.500 zł.; 
Gdańska 6.600 zł.; Katowic 1.900 zł.; 
Łodiai 3.700 zł.; Poznania 1.600 zł.; 
Szczecina 3.600 zł. P-rzy wykupywaniu 
biletu powrotnego — otrzymuje ©ię 
10 proc. zniżki.

Wyprowadzono też znaczne zniżki w 
opłata oh za przewóz, towarów samo­
lotem. Zasadniczo -opłata od 1 kg — 
wynosi 1  proc. ceny biletu pasażer­
skiego. Do Warszawy więc np. — 
opłata ża paczkę 1 kg wynosi 31 zło 
tych. Parzy przesyłkach ponad 400 

I tog — otrzymuje się 30 proc. zniżki.

W Sądzie Okręgowym rozpoczął 
się w trybie doraźnym proces o na 
dużycia mieszkaniowe i przywłaszczę 
nie rzeczy z zajętego bezprawnie 
•mieszkania ob. Cichockiej przy ul. 
H. Dąbrowskiego 21.

Na Larwie oskarżonych zasiadają: 
Julian Audykowicz — naczelnik Wy 
(działu Mieszkaniowego ̂ .praz Józef 
Kwiatkowski. Zygmunt Kwiatkow­
ski., Józef Dudek, Józef Poboczny, 
(Helena Niedźwiedź, Arbur Bertboldii 
1 Stefan Karpiński.

Głównym inicjatorem i  sprawcą 
(nadużyć na tle itt^te^ąiniowym ma j 
(być Józef Kwiaitko$rtskfl4 który uzy- 
ls(kał parę ' przydziałów mieszkańio- 
Iwycth p o ' kolei, a yr. szczególności w 
(sposób nielegalny; zajął mieszkanie 
lob. Cî hioclkdeji przy ul. Henryka 
Dąbrowskiego. ?1j

26 ©tyczinia’ Kwiatkowski. zgłosił. 
się do referenta odnośnego obwodu • 
ob. Niedźwiadki ego ą okazał mu przy 
dział na miieśzkanle przy ul. Dąbrów 
śikiego 21, podpisany przez naczelni 
ka Audykowicza, żądając /jeszcze pod 
pisu referenta. Ponieważ ©twjei-dzo- 
nó brak wniosku Kwiatkowskiego o 
przydz-iał na to nnieszikanie, referent 
Niedźwiccki odmówił podpisu.

Mimo to Kwiatkowski zajął miesz 
•kanie woraz z innymi jak: Dudkiem

— kontrolerem ,Wyćlz, Mieszkanio­
wego, Heleną Niedźwiedź, Berthcldi 
i Karpińskim.

W mieszkaniu podczas nieobecnoś 
ci właścicielki dzielono ©ię jej rze­
czami. Między in. Kwiatkowski przy 
wlaSzezył sobie kurtikę unrrowską. a 
różne inne przedmioty jak: radio,
kryształy, maszyna do szycia i t. p. 
siały ©ię łupem jego towarzyszy.

Po. rozgwabdendu rzeczy. Kwiatków 
stoi oddał mieszka ńie Ber bho ld i emu, 
a sam zajął inne. Ob. Cichocka po 
powrocie z Warszawy złożyła skargę 
do prokuratora.

Nadmieni^^iależy.' że p<o.ża prźy- 
. diaiałem, który uzyskał Kwiatkow- 
ttoi,były w Hawanę i inne przydzia­
ł y  na mieszkania przy ml. Kośoiusz 
tki 33, Monte Cassino 15 i Wareckiej 
C8 — bez uchylenia poprzednich le 
galnych przydziałów.

W pierwszym dniu procesu,- p?zy 
łwLęUkim zainteresowan i u licznie ste 
Ibranej publiczności składają ,wyjaś- 
(nienla oskarżeni.' Zachodzą przy 
tym sprzeczności między zeznanie mi 
(Józefa Kwćałllpowetoiego, a zeznan :a 
i<mi innych oskarżonych.

W późnych godzanadh popoludnio- 
twyoh — Sąd przeabuebuja po woła- 
I nych świadków.

W wykończonym gmachu OssoSineum
ma się odbyć »Historyczna Wystaiua Książki«

je się zorganizowanie „Historycznej 
wystawy książki44.

SŁOWO POLSKIE Nr 1U Str. i

(z). W ostatnich miesiącach tempo 
odbudowy gmachu Ossolineum przy 

ul; Szewskiej uległo zahamowaniu 
na skutek wyczerpania kredytów. 
Wykańczano jedynie południowe 
skrzydło,, już* wyremontowane kosz- 
j tern „ 17 milionów zł., dó którego la- 
da dziień wprowadzą sią zbiory ręko 
j pi§ę*w i starych druków, mieszczące 
| aię dotychczaa w budynku Bibliote 

lei Uniwersyteckiej.' Wschodnie i 
północne zaś skrzydło trwało nadal 
•w s»ahie ruiny, pokrytej tytko no-

Iwyrn dachem.
Dowiadujemy się, że świeżo przy z 

nano na remo<nt Osaotineunr dalsze 
I kredyty ł, że gmach ten będzie cal 
I kowicie wykończony do czasu obwar 
I cia Wystawy. Na parterze wsiohod- 
I niego śknzydła, wzdłuż biegu Odry, 
gdzie się mieści duża sala, projektu

Ledwośmy donieśli, że Dwo­
rzec Nadodrzański zdystansował 
swym wyglądem Dworzec Głów­
ny, gdy trzeba zasygnalizować: 
Dworzec Główny się „podciąg­
nął". Z dnia na dzień widać 

zmiany na lepsze. Kto wie, czy 
niezadługo nie bęclziemy się 
szczycić naszym Dworcem Głów 
nyrn. tak, jak przystoi 300-ty­
sięcznemu miastu.

„KSIĄŻECZKA W KŁADKOW A 
UCZY ŻYC  PRZEZORNIE44



»Naluralne włókna użyikowe«
Nakładem Książnicy Atlas we 

Wrocławiu ukaizała sią książka prof, 
Kazimierza Wiśniowskiego,. ,w któ­
rej autor, profesor Wyższej j Szkoły 
Handlowej omawia właściwości za­
sadniczych włókien, stosowanych w  
przemyśle tej gałęzi a to: bawełny, 
lnu, konopi, juty, jedwabiu, ramiid 
oraz w'ókien sztucznych i wełny.

W szczegółowych, a Łflteresują- 
oo ujętych opisach, obrazuje autor 
nie tylko uprawą tych roślin i pro­
dukcją surowców, ale również cały 
przebieg procesu przetwórczego i 
wytwórczego do gotowego wyrobu 
włącznie. W  barwnych szkicach 
przedstawia prof. Wiśniowski histo­
rią plantacji bawełny, znanej w  łn - 
di.ch już od 2500 lat, rywalizacją 
państw starożytnych w  uprawie 
tej cennej rośliny, począwszy od 
Egipcjan, Babilończyków, Asyryj- 
czyków a, w  nowszych czasach, na 
Anglikach i Amerykanach , skoń­
czywszy. Wiek X V III, jako wiek 
wynalazków, awansuje bawełną na 
czołowy surowiec przemysłu włókien 
niczego.

Jedwab, wywodzący sią z Chin, 
znany byt również już od 2.600 lat, 
nie mógł saą jednak wydostać poza 
mur chiński, bo cesarz Hoang Ti i 
jego następcy bacznie strzegli ta­
jemnicy jego produkcji, aż mnisi 
włoscy w  lasce bambusowej czy w 
fałdach sukien przywieźli do Euro­
py jajeczka jedwabnika i '  ziarnka 
morwy.

Z zestawienia obrotów międzyna­
rodowych dowiadujemy sią, jak po­

ważną pozycją w  imporcie krajów, 
a więc i Polski, stanowią surowca 
tekstylne. Więc dążenie do;ograniczę 
tóa zużycia surowców zagranicznych 
i zastąpienie ich polskim lnem, ko­
nopiami, jedwabiem, wełną krajową 
jest nakazem racjonalnej gospodarki 
narodowej.

Książka „Naturalne włókna użyt­
kowe" jest nie tylko rozprawą z za­

kresu towaroznawstwa, porusza ona 
również zagadnienia ekonomii spo­
łecznej w  ramach omawianego przed 
miotu.

Praca prof. Wiśniowskiego, obej­
mująca 192 strony druku, poprze­
dzona jest słowem wstępnym prof. 
dr Stefki, dyrektora Wyższej Szkoły 
Handlowej,

Żgt.

JUZ SIĘ U KAZAŁ w sprzedaży nr 8 dwutygodnika

»0 trwały pokój i demokraci* lodewą«
w  / ę z i f h i ł  p o B s k S m a

Do aaibyoia w  dctoskacli ł  oddffiialaołi RSW ,yPresft“ . 3® ad**
memte ndiUlęoca* 4# %L» kwartalna 180 vL _____  K

Z A W I A D O M I E N I E

D z a a f f  p o r a d

P R A W N Y C H
Ob. Szczurowski — Nowa *vuda. 

Wyjaśniamy, że notariusz nie ma 
podstawy do odmówienia poświad­
czenia podpisu. na dokumentach, 
stwierdzających uprawnienie wzgtęd 
nie zawierających dyspozycje do ód 
bioru spadku w  Anglii za pośred­
nictwem Kuratora Mas Spadko­
wych w  Lr»ody*3is

Przepisy dewizowe zawierają tyl­
ko ograniczenie przy wywozie de­
wiz, natomiast wpływ dewiz do 
kraju jest oczywiście wojny od ja­
kichkolwiek zakazów, jako dla pań­
stwa korzystny.

W- praktyce można załatwić spra­
wę poświadczenia ppdpisów u inne­
go notariusza. Jeśli jeanak osoba, 
zainteresowana pragnie załatwić to 
u notariusza miejscowego, który 
poświadczenia podpisów- odmawia, 
należy zażądać potwierdzenia tej 
odrriowy na piśmie i na tej podsta.- 
wie wnieść zażalenie do przełożeń 
nogo Sądu Okręgowego, który na­
każe sporządzenie tej czynności.

Ob. K. Wojtowicz. —  Jeśli osoba 
(brat- Obywatela), która miała pra­
wo do spadku, posiadała żonę i sy­
na, przy czym osoba ta Zmarła, a 
następnie zmarł również syn, to pra 
w a do spadku w  rezultacie przypa­
dają w  całości pozostającej przy ży­
ciu żonie.

Z dniem 1 kwietnia 1948 r. Centrala Zbytu Przemysłu M i­
neralnego i Centrala Materiałów Budowlanych zostały —  na mo­
cy uchwały Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów z  dnia 
5 marca 1948 r. —  przekształcone w  jedno przedsiębiorstwo 
państwowe wyodrębnione, podle gfte Ministerstwu Przemysłu i  
Handlu, pod nazwą

C o f f . f f . f i .

Centrala Handlowa Materiałów Budowlanych — Przedsiębiorst­
wo Państwowe Wyodrębnione z  siedzibą w  Warszawie, A l. Nie­

podległości 188b.

Jednocześnie podaje się do wiadomości, że z  dniem 1 .kwiet­
nia br. utworzony ostał Oddział Wojewódzki C. H. M. B. we 
Wrocławiu, ni. H. Kołłątaja 21, telefony: 24-48 —  Dyrekcja, 
35-41 — Wydział Handlowy, 26- 97 —  Wydział Finansowy, które­
go zadaniem jest dostarczanie wszelkiego rodzaju materiałów bu­
dowlanych. K-2083

Zjednoczenie Przemyślu Taboru 
i Sprzętu Kolejowego

M m  F a n  n a m

RADI O
SOBOTA, 24 kwietnia 1948 r.

8.50 Muz. rozrywik. 9.00 Lak. pi® 
gram dnia. 9.02 Kon*. reM. 11.W
Sygnał ozasu i hejnał. 12.04 Dzian- 
niiW, 12.20 Transkrypcje fortepiano­
we w wyk. Piotra Łaboza 12.50 Ko 
muoiiikat spóhdz. i  pog, imż. Włodzi- 
iraiierza Liditke p. t. „Kompost, jako 
nawóz organiczny oraz sposoby jego 
przygotowania". 14.30 „Wesołe pot- 
pioumri". 14.40 ,.W przyjaźni 'z prrzyro 
ną", pog. 14.50 Komunik. 14.57 In­
formator Radiofon. Przewód. 15.00 
In form. Polaki PM. 16,16 Aktualia. 
16,25 Muz. rozrywk. 16.30 „Legenda 
o nadmorskiej aoSniię*1, sźuclhow. 
16-00 Dziennik. 16.26 „Wiosna w Ł »  
“ enikadh", pog. 16.30 Skrzynka ogól 
S '  ™  „Przy sobocie po robocie".

,*0, Lekcja jęz. ros. 18.15 Pieśni 
poJskie, 1845  „zajd^ty diwór". 16.00 
ś Iełodie świata". 19.25 ,,Na swojską

20.00 Dziennik. 20,46 „Jak ze 
wałem pisarzem", felieton. .2(1.00 
Koncert. Krak. Onk. PJR. 21.36 „Im 
pneąjoniści włoscy." — and. muz. 

..Anna pnoletanluszfca". 22.05 
Jf?ecan». 2246 Bono. życzeń. 

Z , 1! ? ? ? noSd- 2815 Program na 
Jhitra, 23.30 Muz. taneczna. 24.00
wymai.

we Wrocławiu, ul. Przemysłowa 12 
« 1 1 1 1 1  •

PRZETARG NIEOGRANICZONY 

ua remont i uruchomienie spawarki stykowo! 
automatycznej t-my AEG typu UMA 

189/320 k¥a
Kosztorysy ofertowe oraz informacje otrzymać można w Wa­

rze Wydziału Rwel. Nadmienia się, że wycena pozycji kosztorysu 
ofertowego obowiązkowo winna uwzględnić podział kosztów na ma 
teriał i robociznę, nie zachowanie tego warunku może spowodo­
wać nierozpatrzenie oferty. Oferty w  zalakowanych kopertach bez 
znaków firmowych z napisem „Oferta na remont i uruchomienie 
spawarki UM A" należy składać do dnia 10 maja 48 r. do gods. 
11-tej w  biurze Wydziału Rwel. O godż. 11,30 tegoż dnia nastąpi 
komisyjne otwarcie ofert w obecności ewentualnie przybyłych 
oferentów. Dyrekcja zastrzega sobie prawo wolnego wyboru ofe­
renta beż względu na podaną cenę, jak również ewentualne unie­
ważnienie prżetargu bez jakiegokolwiek odszkodowania. K  2079

Zakład Ubezpieczeń Społecznych
Oddział ws Wrocławiu, PI. Prostokątny 8

•  9  > t* *  m  m

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na *emon* iatoiegącyoli 4 wykonanie nowycto mechanioanyck aasłca ofcieo 

njncflł w budynk* ezpitala 9®udy«ek nr. II) na placu Prostokątnym we 

WrocSaiwUi. Oferty nalewy efcfeucl&ć da davia 5 maja 1048 rM do godełny 

10 w fei-urae Odidsdefeu ZaJdada Ubezpiecsed Spo&ecźłnycih we Wro-cŁaw uu 

do skrzynki o*fe»rtową) (pokójl 100). Blrższycłi informacji udt îcW ©ią tom 

że, gdzie też mogą oferenci otresymać od dnia 20 kwietnia b. r. począwszy 

i zwrotem kosztów fKKlikładM ofertowa oraz zapoznać aią & plamami 
projetotem unuowy, K  2078

NASIONA wanywu
kwiatowe, rolne, gwaree- 

cowatnc o-roz pokarm dla 
ptaków i rybek — poleca 
ST. BADURA, Wrocław, tai 
Słodowa 16, teł. 81 -00 —
Hurt. Rynek 4 -  Detal

K 2080

S I U O S i a I  PBHIOTBHE
S w f d n g r l r i e

orzeczeniem ikarmo - adminiiatracytf- 
myim z dmia 9. III. 1048 r. Nr. K. A. 
1-118-48 skazało

on. Czesnego Stairsława
właściciela piekarni w Świdnicy, ul. 
Marksa n,r. 4 ma grzywnę w kwocie 
10.000 zt. za przetrzymywali ie w pic 
kanmi, do wypiękni mąki o niedozwoilo 
mym procencie przemiałowym. K  2076

LODÓWKA elektryozma B-osdhca do 
sprzedania, uł. Stalina 19Tj piekar­
nia. - 8484

SKLEP wTaz z miieszkainlem do od­
stąpienia-. Wiadomość: Śwista Ckiego
nr. 18. 8483

SKLEP czyńmy z miesekaniiem ume­
blowanym do odstąpienia. Wiado­
mość: Wrocław, Klęozikowslkia róg 
Trzebnickiej, kiosk z papierosami.

3466

SPRZEDAM eaarnodhód osobowy 
Opel - Olimpia w dobrym stanie, 
motor po gruntownym remoncie. — 
Oferty składać: Z. Kubacki, Wro­
cław, PI. Bask. Nanikiera A. 3467

ELEGANCKI męski płaszcz gaibarcbi 
mowy, materiał przedwojenny, wzrost 
średni — sprzedam — Elizy Orzesz­
kowe# 38/13, 3464

ODSTĄPIĘ swą’ filję piekarską przy 
ul. Fredry 5a. 3466

OBŁOSZEHIft DHOBNE
HANDLOWE

w S fo w o  P o ls k ie ''
to Tujój
najlepszy przyjaciel

KUPIMY; Gwinciarkę maszynową, 
walcówkę do pcrzecląganóia iua\ Po­
średnictwo wynagrodźmy. Ocynkow 
nie, Wrocław, Tęczowa 67. K 1917

FOTOGRAFIE Wrocławia amatorskie 
kupię luib zamówię zdjęcia. Mikołaja 
91 I piętro. 8840

PIANINO firmy Wenzci, krzyżowe z 
ptraiwetn wlłasnoścft do ąpnsedania. 
Wiadomość: W n o c R y n e t  16, pra 
wo. 348B

OKAZYJNIE sprzedam piękną sypiał 
mię. Zgłoszenia do „Słowa PotLskie- 
go“ pod „Sypiialnda^. 3458

PIEKARNIĘ — cuikiemiię w pełny ił. 
biegu koło Jeleniej Góry — z powo­
du choroby odstąpię. Oferty: „Sło­
wo Po&skie pod „Letnisko**. 3468

SKLEP za zwrotem kosztów odstąpię 
Boi. Chrobrego 85, 3445

PRZYOZEPKĘ Lekiką oraz tylne koło 
oryginaiłme do 350 DKW — łcupię. 
Sfctad sanltaimy — Rartusz 26. K 2062

SPRZEDAM iroliwagę na gumowych 
ikołacłh, siwun bair<feo dobry. Biały Ka 
mień, Tradtguitta 194 tel-ecf. 256.

K2067

Sprzętu Pożarniczego
• S p .  *  1«- o -  W  t - O O Z !

ODDZIAŁ WROCŁAW 
Pułaskiego 81 teł. 25-64
dostarcza stale

wszelki sprzął 
POŻARNICZY

przeprowadza remonty 1 ładowań*#
gaśnic. K 1792

ZGUBIONO taiblficzkę rowerową nr. 
58546. K  2073

POSAD POSZUKUJĄ

SAMODZIELNY kierownik admini­
stracyjno -  handlowy, pyrokurenft
przedsiębiorstwa budowlanego z dłu­
goletnią praktyką zimien»i pdsedę. O- 
ferty pod ,;3S80‘s. 3880

MŁODA imiteligemlma posauikiuje poaa 
dy ekłSjpediemttoi luib \ do dzieci w touil- 
tuma-lmyim dłoumi. Wiadomość: Księgar 
•nia „Oświaita£łf Jawor, d)La ,rKliięn.t- 
ki“ . 3452

PIELĘGNIARKA poo2iulkiuje pracy do 
niemowlęcia.. Jar. Dąbrowskiego 67 
m. 3. 3448

WOI.NE POSADY

DMUCHACZ do ’ obów szklany
(Potrzebny, Wrocław Daszyńskiego 16 
Szymański.

KAMASZNIKA modelarza, tylko 
piierwszotrzędiną sdłę, przyjmą Bracia 
HalLscy, Wrocław, HałtuiSE 27. 8461

FRYZJERKA damska pierwszonaędna 
potrzebna' natydhmiasrt, Henryka Bro 

1 3459

SIŁA biurowa ż praktyką 1 maszyno 
pismem potrzebna. Skład instrumen 
tów. Łokietka 5. • 3428

CZELADNIK krąwiecfld i pomocnik 
potrzebni od zaraz —  Rooseyelrta 4.

344W

SPRZEDAM sOcłedak gumowy dwu­
osobowy, prawie nowy, feompłetny. 
f/Pro Meditco" *— Krupnto» 2 'Ą  

m  3471

ZGUBY. KRADZIEŻE

ZGUBIONO obywatelstwo tymczaso­
we, Jer*y Samldłt, Krzelów po w. Wo­
łów. K 2048

ZGINĄŁ ple#, w* crur. Nr. 694. od- 
prowtdafć wyu«grod«enieni\ po* a- 
dreof Kooera Józef, Buska 12. 341?

ZGUBIONO kartę wydatną przez 
RIKU w Nowym Sączu na nazwisko 
Lidhoń Wotjcdedh. Targoszyn, pow?a*t 
Jawor. 3451

SKRADZIONO dowód osobisty, odci­
nek zem-dLdowanda, zaiśrwiadczen ie re 
(peibrde-cyjne, zaiówdad>azende z M. O., 
iLeigirtiynie<qpą Ulbezjp. Spoi., fegiitymeń- 
•cfrę otgiródlków dsaieffikowycii na naawd 
sko Sdefan j Maria Naiuimowie©. 3449

DNIA 16 bm. zgubiono kołnierz skun 
ksowy. Zwrot za wynagrodaemiem 
pod adres: Broiła. Zegadłiowicaa 27 
m. 7. , 3448

ZAGUBIONO legirtymauję akademi- 
oką Eugeniusz Wnuoaak. 3442

ZGUBIONO zaświodcaende FUR, kar 
tę rejestracyjną, odcinek zameldowa 
nJa ma n-arnwiska KHimoaek Amtoni, 
Tadeusz, Wrocfew, Dubois T nu. 14.

3439

ZGUBIONO leg. PPR i  odcinek za­
meldowania na nazwisko DrófcdSt Wła 
dysław. 3460

ZGUBIONO kartę rejestracyjną R. 
K. U. .— Rzeszów, wyciąg metryka! 
ny, odcinek oameMowanm i nakaz 
mieazkanaowy na nazwisko Bojda Mi 
chał, Świdnica, Garbarska 94. K 2074

ZGUBIONO legitymację służbową wy 
daną prziez Dyrekcję Poccft i Tele­
grafów, Wrocław — Eleonora Skrzy 
piec — Oleśnioa. K  2077

ZGUBIONO talbiŁicziką creóestreicyj-ną 
od motocyMa setki nr. 15886 — Bki 
S2Jtajm Mojżesz, Świebodzice, Koper­
nika 3/10. K  2075

DRiE WN LACZKI wiosenne i letnie po 
lecą wytwórnia, Wrocław, Henryka 
Pobożnego 3, róg Stalina 88. 3444

TANIO do sprzedania cukiernia, mte 
eżkaoie umeb&owene. Wiadomość: u»L 
Ge». H, Dąbrowskiego 18 aa, 9. 8440

SKRADZIONO kartę przesi ed&eńczą 
w*. 17178 na ncuz/wiisko Łysygaoica 

Michał, Głogów, koszary, blok 1.
K  2066

POSZUKUJĘ1' ' ‘pomocy •;• 'dómtowęj t  
kwailifiika-ojarm. Zgłoszenia: Damro-

ta 1/10 (między 5 — 7). 3463

BIELIŻNIARKA wykwalifikowana — * 
‘potrzebna natyclhmiiaisit. Praoowniia
kołder i bielizny ,yDanuttac*t Wro­
cław, Stalina 26. 3456

MANICURZYSTKA zdolna zostanie 
przyjętą — Schader, Wrocław, ul. 
Teatralna 16. 3465

MASZYNISTKĘ wyfkwaliitfik-owaną 
zatrudni od zaraz Ośrodek Szlcolentia 
Zawodowego. Zgłoszenia przyrjumuje 
Sekretariat Dyrekcji ut. Potanaósłka 
18/24. Płace i zaszeregowania stosow 
nie do nortm Ministerstwa- Przemy­
słu i Handlu. 3468

N A U K A

KTO , przygotuje do matury z* języka 
polskiego. Zgłoszenia: „-Słowo Pol­
skie pod „Matura". 3450

| L O K A L E  j

ZAMIENIĘ lufo odstąpię: 2 pokoje, 
ikjucłhniia, gao, meble, Świdmd-ca na pa 
kój, foudhnia, Wrocław. Zgłoszenia: 
„■Słowo Połsfeie" pod ,^Nałyóhimdast“ .

ODSTĄPIĘ 8 pokoje x kuchmią w 
willi ta zwrotem kosztów, Karłowice, 
Wincentego Poda 2CL. 3464

POSZUKUJĘ pokoju prajr rodzinie 
wraz jł opieką dla rocznego dziecka. 
Zgłoszenia: owe Poft^rie** pod irJ«
■ ' 1“ . V 3449

POKOJU umeblowanego, nietorępują 
cego, ewentuailnie z uAnłytmaoiem — 
szuka urzędnik. Oferty pod „Miea*- 
k®o4«M, Profcuiaitoria Generedna, Pod 
wała Świdnickie 4, M p. pok. 468.

3478

R O Ż N E

KAROL Pastuszek, cukiernia, uł. P. 
K. P., Bieruda nr. 404, Wieniec^Zdrój.

3430

GRZEGORZ Gorczak, piekarnia, Wie 
iec -  Zdrój), ul. Grunwaldizka 468.

3407

SKRADZIONO dokumenty osobiste: 
dowód toóaamoócit, legiitymacjlę pap- 
tyjną, kartę rejestracyjną (RiKU — 
Sanok, kęgLtymację ZWM na naoiwi- 
sfco Kjęcfloł JóaeĄ Głogów, Koszary, 
blok 1. K  2080

UWAGA! Nowootwarty zakład galwa 
ndzacyjny przyjmuje wszelkie zamó- 
wd»e«via. Wykonanie szjybkiią sodidfna 
d tanie. Wrocław, ni. H. Pobożnego T 
'boczna Stalina. 3441

PRZTBŁĄKAŁ się piesi, rasa piA- 
cayik. - Do odebrania w przeciągu ty­
godnia. 'Patsum, ui. Kurkowa 33/18, 

3478

SŁOWO POLSKIE Ńr 111 Siar. «



Z Y C I E  S P O R T O W E !

»Najmłodsze piąści« dolnośląskie

Na srebrnym ekranie

walczą dziś o mistrzowskie tytuły
Pierwsze w  historii dolnośląskiego 

boksu indywidualne mistrzostwa ju­
niorów, które rozpoczną się dzisiaj 
o godz. 18.00 zapowiadają się na­
prawdę ciekawie i emocjonująco. 
Start okoio 80 najmłodszych pięścia­
rzy, z których wielu już znanych 
jest publiczności bokserskich imprez, 
jest dówodem rozwoju tej typowo 
męskiej dziedziny sportu na terenie 
Dolnego Śląska. Sukcesy naszych 
bokserów, które takim głośnym e- 
chem odbiły się w  całej Polsce, mu­
szą być poparte odpowiednio w y­
szkolonymi rezerwami i to rezerwa­
mi młodymi. Ofenśywa młodzieży w  
sporcie polskim trwa i nasilenie jej 
jest coraz większe. Toteż z prawdzi­
wą radością notujemy liczne zgło­
szenia, jakie napłynęły do Wydz. 
Sport Wr. OZB ze wszystkich nie­
omal zrzeszonych klubów. Świadczą 
one o pracy na terenie, tychże klu­
bów i  to o pracy z konkretnymi wy­
nikami. Jesteśmy skłonni twierdzić; 
że 3-dniowa batalia o mistrzowskie 
tytuły najmłodszej pięściarskiej 
gwardii będzie bardziej emocjonu­
jąca od walk o mistrzostwo senio­
rów.. Przede wszystkim duża ilość 
zgłoszeń, z których 95 —  98 proc. 
winno stanąć na starcie (kara za 
niestartującego zawodnika wynosi

500 zł) przyczynić; się powinna do 
wysokiego poziomu walk. Najwięcej 
zawodników bo aż 18-tu, zgłosił „Pa­
fawag". N ie mniej licznie stawią się 
dziś na ringu młodzicy innych klu­
bów. „Budowlani" zgłosili 12-tu, 

* Burza 9-ciu itd.
Prowincja nie zostaje w  tyle i  na­

desłała zgłoszenia swoich przedsta­
wicieli z doskonałym Stelmachem 
(Górnik Wałbrzych) na czele. Mistrz 
okręgu IKS  zapowiada start doboro­
wej stawki.

Spróbujemy zabawić się w  Pytię 
bokserską i przewidzieć przyszłych 
mistrzów w  wagach od papierowej 
do ciężkiej.:-

W  wadze papierowej według pa­
pierowych obliczeń . walka o tytuł 
rozegrać się powinna pomiędzy do­
skonałym technikiem Sawickim (Pą- 
fawag) a Brodzkim (Gwiazda). W 
wadze muszej faworytem na mi­
strza jest Stelmach z wałbrzyskiego 
„Górnika". W  najliczniej obesłanej 
wadze koguciej trudno wytypować 
mistrza. Może nim być dobrze Ja­
błoński z Pafawagu jak i Goldman 
z Gwiazdy itd. W  piórkowej kandy­
datem wydaje się być Kurowski I I  
(IKS), który stoczył w  ub. niedzielę 
doskonałą walkę ze Szczepanem. W 
lekkiej do tytułu mistrza widzimy

UWAGA! UWAGA!
Wyo®edł z druku najnowszy podręcznik bokserski

TECHNIKA "BOKSU
(autoryzowany przekład . z  węgierskiego)

Książka dia każdego trenera boksu i pięściarza
C e n a  380 ił.

GŁOWNA KSIĘGARNIA WOJSKOWA 
Łódź, ul. Piotrkowska nr. 47 

WarszawM, Al. Pierwszej Armii W.P. 16 K 2070

3 kandydatów: Babko (Burza), Po- 
powshi (Pafawag) ł Kupisz (IKS) 
mają tu równe szanse. W  pólśred- 
niej zwycięży Kotas (IKS ) lub Jor 
dan (Pafawag). W  średniej Szymura 
(Burza) lub Siemieraszko z Odry. W  
półciężkiej prawdopodobnie Smyk 
(Pafawag) zagarnie mistrzowski ty 
tui, no 1 wreszcie w  ciężkiej trudno 
nam jest kogoś wytypować ze wzglę 
du na brak porównawczego materia­
łu. Czekajmy więc do godz. 18.00, a 
już po pierwszych walkach zorien­
tujemy się, jaki jest poziom naszych 
najmłodszych, wychowanych już w 
polskim Wrocławiu—  pięściarzy.

(TM)

Ma Hiu&ii HoMfie!
Przypominamy, że badanie i 

waga zawodników zgłoszonych 
do mistrzostw juniorów odbędzie 
się dziś (piątek, 23 bm.) o godz. 
15,00 w  hali Ambul. Wet. przy 
ul. Mieszczańskiej.

CC„Zielona dolina4
(Rei. John Ford, produkcja 20-th Centurg-Fos)
„Zielona dolina" jest dość rzadkim 

filmem anglosaskim; mimo woli do­
chodzą w  nim do głosu ostre akcen­
ty społeczne, rzucone na tło pięknej, 
doliny w  Walii, na tło spokojnych 
czasów wiktoriańskich, na tło zacząt 
ków rozwoju wielkiego kapitalizmu 
Evansów.

Sielankowo wyglądająca dolina 
staje się miejscem tragedii rodżińy 
Morganów: najstarszy syn Ivor, gi­
nie w  katastrofie w  kopalni, czte­
rech młodszych Morganów traci pra 
cę na skutek bezrobocia i musi opu­
ścić Zieloną Dolinę. Na końcu 
śmierć zabiera także ojca Morgana.

Twórcy filmu zmierzali do przed­
stawienia życia górników z pełnym 
realizmem: 22 tygodniowy strajk,
pierwsze myśli o. założeniu związku 
zawodowego górników, pierwsze ha­
sła zjednoczenia się w  walce z wła­
ścicielami kopalni, którzy spekulują 
na taniej sile roboczej, obniżają 
stawki płac i doprowadzają do bez­
robocia.

Ta walka Staje się mimo woli osią 
filmu, tak jak jego tłem są kopal­

Sport w kliku wierszach
Amerykańska mistrzyni olirop ijske 

Fraser przesolę na zawodowstwo 
podpisując koevtra<kt z wytwórnią 
filmową.

* . * »
My słowicka „Sń4a“  pokonała „Ba- 

tę" ze Zlina (Czechosłowacja) 5:3 w 
meczu zapaśniczym. Należy nadmie­
nić, że „Bata" pokonała „Legię" 
(Kraików) 5:3.

• * *
Doskonały sprinter australijski — 

John Treolar, przybył do Ameryki 
na 10-oio tygodniowy trening. Tre- 
olar jest nadzieją Australii na adoby 
cie medalu olimpijskiego.

Wielki turniej bokserski z udzia­
łem. 4-ch najlepszych bokserów w 
każdej wadze rozegrany zostanie w

Łodzi w dn. 26, 27 i 28 maja w r* *  
mech święta klubowego ŁKS-u. Co 
dziennie odbędzie się 16 walk 

Mistrz Europy w wadze półśr©dniej 
Ydllemain (Francja) pokonał przez 
k. o. w li) rundzie Boona mając go 
w 4-tej i 10-4*0 rundzie na deskach.

(es) Burza myśli poważnie o zdo­
byciu mistrzostwa Okręgu i nowy­
mi graczami wzmacnia słabe punk­
ty w  drużynie.

W  najbliższych meczach piłkar­
skich, w  barwach Burzy zagra na 
środku ataku Kuśmierski z „Poło- 
n' '• (Warszawa), a na prąwym łącz 
niku Mark i er z KPW  „Ognisko** — 
Wilno.

TabeBa mistrzostw na dz;i@n 25. IV. 1948 r.
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MISTRZOSTWA A -  KLASY DOLNOŚLĄSKIEGO OZPN
- —  GRUPA 1 j GRUPA U ' ■ GRUPA III | GRUPA IV

TUR Zięfb— Polonio S m  Browjw — Yd-cłoo-io Julia — Padewag Pioni-er —  TUR J. 8. 
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Garbarnia —  Zryw P Lustrzanka —  Wolność C .P .N .  Gaz — Odra NB. TUR Wał. — Dziewiarz

*  Ryroer 8 4 6:3 9 . 2ZK » 3
» .  AJC.E. 3 4 6:4 16. Wa ntę 8 2
i .  L e g i a 3 4 5:3 11. Widzew 8 2
6 . Grece ve<a 3 4 7:6 12. Garbem. 8 2
6. T « m o v ń a 3 4 4:7 16. Ł K S  8 e
T. Polonie B 8 4 7:7 W. P o lo n .  W .  * 8 3 :1 3  7. Z r y w  8  4 1 6 :1 9  7. B a r y c z  8 8 7:31 7. OUra NB. 8 8 11 :*! 7. R K Ś  2 e r 6 w  8 8  (Ł8-SK1

niane szyby. Dokoła niej obracają 
się wszystkie ludzkie sprawy, oni 
jest sprawczynią tragedii i niee 
szczęść w  rodzinie Morganów.

Stary Morgan, pomimo iż twórcy 
filmu stworzyli z niego postać na-, 
wskroś szlachetną i pozytywną, jes# 
jednak przedstawicielem ginącego 
świata; własną bezsilność kryje on 
pod frazesem „dobrego wychowania 
i usilnej pracy" w  momencie naj-. 
ostrzejszej walki z właścicielem ko­
palni Eyansem. Nie dziw, że bojko­
towany jest przez całą Zieloną Do­
linę i że właściwie jego triumf po 
22 tygodniach strajku jest klęską* 
robotników. Evans, właściciel, umie 
to ocenić.

Dość paradoksalnie na * tym tlo* 
przedstawionym z niezwykłą wyrar-s 
zistością, zarysowuje się postać iden, 
alisty - pastora Gryffyda, jak rów-i 
nież jego miłość ku Anghart, cór­
ce Morgana. Kościół purytański od­
malowany jest w  najczarniejszych 
barwach, a słowa miłosierdzia i 
przebaczenia w  ustach Gryffyda, ro­
zumiejącego przecież postęp spo­
łeczny, nabierają niemiłego posma­
ku. Jeśli twórcy filmu chcieli w  te*, 
sposób jak najwierniej przedstawić 
ducha epoki wiktoriańskiej, epoki, 
kiedy kończył się świat jeden, a ro­
dził drugi, może mieli rację: dla
polskiego widza jednak wiele sce* 
ma posmak sztuczności i nienatural- 
ności.

W całości film udany, nużący je<iH 
nak pewnymi niepotrzebnymi dłu-*: 
żyznami. (leg)

IJm m u M  rm d a k  ć z u jłr :..
__ __ ^  /_____y _  m  / y __________________ / .  • —  /  -

POW iEJjĆ ,36)

Jerzego Junoszy-Gzowskiego

C Z Ę S C I I
Coraz bardziej zażyłe stosunki łączą Czerwonego Ericha 

a jego niemieckimi przyjaciółmi. Odbywa częste podróże 
<lo Berlina —  i tu bywa witany serdecznie i entuzjastycz­
nie przez dostojników Gestapo.

— Żelazny Erick!
Uśmiechał się, gdy go tak nazywano.
...Kapitan von Wunsch i bankier von Sturker — naj­

bardziej zaufani, najbardziej potrzebni, najbardziej zaprzy­
jaźnieni.

I  w  Berlinie i w  Hamburgu. Nie tracił z nimi kon­
taktu. Mieszkał u nich. Bawił się z nimi i korzystał 
k ich usług...

...Erickson ukochał naftę. Był czujny i dziwnie wraż­
liwy- na punkcie dokonanych transakcji. Zawierał nowe 
kontrakty —  oczywiście stopniowo i w  miarę możności. 
Pilnował terminów —  dokonywał różnych operacji finan­
sowych.

Jeżeli chodzi o banki Rzeszy — od tego miał von Stur-.

kera — ten byłjspecjalistą. A von Wunsch wynajdywał 
nowe źródła zakupu!

W owych czasach Niemcy sprzedawali ropę j* ż  niechęt­
nie —  z pewną obawą.

Rezerwy — nafta rumuńska — benzyna syntetyczna 7 U.
Kiwali głowami.
—  Naloty — panie! Naloty!
Groza nalotów wisiała -mad przemysłem naftowym. 

Tymczasem zaś tankowce płynęły do Szwecji —^a niemiec­
ka nafta wyciekała systematycznie z kraju...

Erickson zacierał ręce. Klaretta zapewniała a swym 
przywiązaniu, pewna wygranej — zaś von Wunsch l 
Sturker myśleli z ulgą o zakopanych dokumentach.

Tajemnicze papiery miały udowodnić światu, że oni — 
że Erickson —  że alianci...

Cicho — sza!
Tajemnica.!.

Przyszła wiosna. Ciepła, pogodna i pachnąca kwiatami.
Ale dla Erick sona życie miało smak ropy naftowej —  

świat, to źródła nafty. Jego wiosna pachniała nie kwiatami, 
a benzyną.

...I oto znów w  połowie asa ja lecą z Klarettą ze Sztok­
holmu do Berlina. Moc waliz 1 pudeł różnego rodzaju. j

Przepisowe lądowanie w  Tempelhoff, Czarne auto Ge­
stapo. Alexanderplatz —  i wypoczynek w hotelu.

Erick odsuwa od siebie świadomość, że jego życie jest 
wiecznie niepewne —  i że właściwie wsi na włosku.

...Agent aliancki w  Gestapo — otoczony zgrają SS-mar 
nów. Kochanka jest Niemką. Niemką i w dodatku szpiete 
giem z Berlina.

Transakcje naftowe, kontrakty, rozliczenia bankowe -* 
to jeden wielki bluff! Każda godzina może zakończyć się ka­
tastrofą. Każda konferencja wiedzie do Moabitu. Z lotni- 
fika mogą zabrać do lochu..; *

Erickson stara się nie myśleć — stara się uśpić wy­
obraźnię.

Odurza go nafta —  miłość — bawi go sytuacja — trzeba' 
przyznać —  niezwykła.

Szwed amerykańskiego pochodzenia — człowiek dość 
prosty — natura mało skomplikowana — upaja się tym, że 
wkroczył oto w zaczarowany świat wywiadu. Że idzie dro­
gą wiodącą-do sławy i do wielkości — lub na szafot!

Kto wie?
„Podwójne życie Ericksona". „Czerwony Eriok na usłu­

gach sprzymierzonych..." —  powtarza w  myśli. Widzi ota 
nagłówki —  tłustym drukiem. Farba, oczywiście czerwona,- 
jak krew! — „Szpiegowska afera". „W  samym sercu Ber­
lina...! —  tak będą o nim pisały gazety...

Ocknął się z zadumy.
—  Ericku — jadziemy do Kolonii? — głos Klaretty.
— Tak, kochana. Jutro umówiłem się z von WunschenL
—  Podoba mi się to cygańskie życie. Wiecznie w  siec-- 

Ptngu, w samochodzie, w  kabinie samolotu!
— To ma urok, prawda? —  przerwał.
—  O, tak! Właśnie o takim życiu zawsze marzyłam—* 

Przygody — ukochany mężczyzna — wir fantastycznych' 
Interesów — intryg — moc pieniędzy. I jakiś wspaniały 
md. do osiągnięcia! Cel, do którego dążę uparcie...

— A nie boisz się fiaska?
fibnlsng ośą< jaśraj
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